2-gi ZESZYT DWUTYGODNIK POŚWIĘCONY SPRAWOM 

ZA SIERPIEŃ 3 Nr 14-15 
WIOŚLARSTWA, ŻEGLARSTWA, PLYWACTWA 

1 9 3 8 TURYSTYKI WODNEJ | JACHTINGU MOTOROWEGO Rok XIV 


Cena egz. 90 gr. 


210 e,  —c aM aD TM 


wonn® zm. 


Pięciolecie Yacht-Klubu Wielkopolski 


Polski sport źclarski, u w szczególności w Wielku- 
pulsce, upenwiany jest dopiero od kilku Jat. Organizowane 
rok rueznie „Śwlęle Morzu” i popularyzuwanie hasta 


„Froniem do Morza“ dały pu 


nańskim cntuzjastom spor- 


lów wodnych asumpt do stworzenia oryanizacji żeglarskiej. 
Znnwców tego pięknego sportu było jednakże tyłka kilku, 
to też w raku 1033 nie kes trudnoce! powstał „Yacht-Kluh 
Wielkopolski”, Wymarzonym i mujncyia doskonale warun 
ki jeziorem, okazało się jezioro Kierski o jmwierzchmi 
okoła 350 ha. a leżące około 14 kim pod Poznaniem. Pad 
wzgledem rozmierńw jeziora to nie można warewdzie po 
równać z lakimi wodami. Jak jeziora Narocz, Charzykow 
skle lub Augustowskie, lecz nie przeszkadzałn to bynni 
najmniej zalożyrieiem Vacht-Kluhu Wielkopolski, aby w 
żmudnej i kousckwontne) pracy załozyć i dążyć du ruz- 
woju Klubu. 

W bardzo skromnych warunkach, bu rozpoczynając na 
maleńkim pomoście i 1 łodzi o $ żagla, ruzwijnł się 
„Yacht-Klub Wielkopalshi” z roku na rak. Nic upłynał rok, 
a powsta? własny szalas i Klub lezy? kilkudziesicciu czlon- 
ków I posiada? kilka jednostek żeglarskich. Trudne ta hyty 
noczatki, kiedy z włałescielami | dzierżuwcami jeziurm, a 
jesi ich kilku, mie było mutas dojść do porozumienia w 
sprawie używania jeziora, kiedy mie bylo funduszów 
i władze kompetentna nie zdradzały chęci przyjdcia z pas 
mocą finansową względnie organizacyjną, (wczesny Za- 
raad „Yacht-Klubu Wicikopolski* nie mógł liczyć na żadne 
subwencję, dlatego też wyłącznie ofiarnością członków zdą- 
żył ugruntewać 5 zadakumentować swoje istnichle | spopu- 
faryzować, nie tylko nu lorenie Poznania, ale całej Wie) 
kopulski, sport żeglarski. 

Jiuzpaczeły się żmudne prace sekulenia nowych tegla 
rzy przez urządzanie kursów teorelycznych i praktycznych, 
urzonizowanie kluhowych ( micdzykiuhowych regat | Wer- 
howante euroz lu nowych zwolcaników żeglarstwa. Że praca 
byla salidna i zapat ale słomiany świadczy faki, że już w 
roku 1934, czyli pa ilwułetnim istnieniu, „Yzcht-kluh Wiel- 
kopolski* Jiczył ukału 60 członków. oraz posiadnł 3 własne 
i kilka prywatnych ynchłów. Jiównież dzięki ufiarności 
samożolejszych członków powstaje kilkuna:ł» - metrowe 
molu. Klub przystepił w tym czesie do Palsklegu Zwiążku 
Zeglaryklego, jako naczelnej orkanizacji Jeglarstwa w Pol- 
sce i nawiezuje kuntakt 2 dalszymi organizacjami żeglar= 
skimi w Wielkopyłsee 1 na Pomorzu, ltozwincia się sala- 
chelna rywalizacja spurlowa i współpraca wszystkich is- 
tniejących oryanizacyj żeglarskich, które połączyły sie w 
Międzyargnnizacyjny Komitet Żeglarski w Poznaniu. Pran- 
dzanie międzyorkanizucyjnych regal żeglarskich nu Jezlo- 
rze w Kiekrzu zwróciła uwagę spałeczebstwa puznańskie- 
go na lo, tak pięknie położone, jezlora i stalo sie celem 
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zalutereziwanie du deglarstwa. Du powyższego przyczyniła 
mę również w dużej mivrze zóliczenie miejseuwnści Kiekrz 
do miejsc wycieczkowych i przyzuenie jej ulgowej laryfy 
lutejawej. 

iak 1936 i 1037, czyli J i 4 rok istnienia, stały się 
latami przełomowymi dla Y. K. W. W okresie łym udałn 
się nowemu Zarządowi poważnie zwiększyć flotylc kitim- 
wą orat grono członków, Widząc wyniki wysiłków Zarzydu 
Klabu, członkuwie nie odmawiają współpracy | puparcia 
finunsowegu dla umożliwieniu wybudowania pomost i ruit- 
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w czasie lym również poważnie Flotyle pływające pad ban- 
dua Y. K. W Zmusiłu ta ówczesny Zarząd du wyhudawa 


ma adpowiedniego pomicszezepia do zamuwnnia łodzi f 
dzięki zaciągnięciu pużyczki w hanku powstate duża bala, 
kuóru w lecie Jest Świctlicą, o w zimie służy do przechowy- 
wania flotyli. 

Obecny rok 1938 jest S-tym rnkiem lsinienia Y. K. W. 
i dumni moga hyć człankowie, a w szczególności człunku- 
wie Zarządu lat ubiegłych, jak | również uheeny Zarząd, 
+ uslągniętych wyników. Vacht-Kluli Wielkapalski hrzy 
obecnie przeszła 100 członków, w tym 18 juniorów. Flu- 
lyla składa się z okoła 30 yachtów, w tym przeważają je 
úne dki większe o powierzchni 15 m» żagla. budzi klubn- 
«ych posiada Y. K. W. cztery, Większość rzłonków to już 
wytrawni żeglarze i dowodem wysiłku szkoleniowega just 
faki, łe 26 członków posiada ałopień sternika śródlądnwi 
gu z patentem, 3 członków stopizň sterników morskich, a 
3 ezłonków nawet stapień sterników morskich z palentem. 
Poza ym dużo członków zdobyła tytuł sternikn kluboweki. 
Udział członków „Vacht-Kluhu Wielkopolski" w regatach 
międzykiuhowych wykszał, że magą ani sławić czoło wy- 
irawnym żeArzom inupch organizacji, cego dowiilem 
Jest zdobycie pierwszego miejsca w klasie P*7 na regalach 
w Wydguszczy w padziurniku 1937 roku uraz w Toruniu. 
Człankuwie Y. K. W. zdohyli mo regatach międzykłuhowych 
wiosennych i jesiennych na jeziorze w Kiekrzu przeszło 
Bir; pierwszych miejsc. 

Kończąc okres S-lętni rzętelnej pracy i wysiłków dla 
tuzwoju poznańskiego żeglarstwa obchodzić będzie „Yacht= 
Kluh Wielkopolski” w dnia 4 września hicżącego roku, na 
włęsnej przysłani w Kickrzu, utoczymie „pięeiołecie”, pola- 
czone z regatom| klubuwymi 

Należy życzyć, aly Kluh. który wykuzał w przecieku 
siosynkowa krótkiego czasu, bo w 5 latach, że umie a wh 
snych siłach stworzy fundament sllny í trwały dla powi 
żocj organizacji na terenie Wielkopulski, aby przy życzl 
wym poparciù władz i społeczeństwa ruzwijał sie ni 
| stał się reprezentantem żeglerstwa polskiego nie tylka na 
lerenic Wielkopolski. lecz aly mág? również bronić sku- 
tecznie barw pulskich w zawodach imigłzypaństwowych. 


B. Sz. 


Sekcja Żeglarska K. W. „Wista“ 


2 polecenia Polskiego Zwiazku Żeglarskiego urządza Nega- 

ly Żwiązkowe w Warszawie na rzece Wiśle dnia 28 sierpniu 

w mięrwazym 4 4 września u godz. t0-e] w drugim terminie. 

1 Kurs w górę Wisły ok. 7 km | z powrotem. Żusrzegą 
się skrócenie kursu w zależności vd warunków atmosfe- 
rycznych. 

2. W regatach mnga brać udział Jachty wszystkich klas 
związkowych. 

3. We wszystkich klasach paños nezepizowe, nadin w kla- 
sio V-ogólny nagroda przechuńlnia Sekcji Żeglarskiej K. 

n „Wisła”. 

1 W klasie V odhędz się dwa wyścięi: ogólny oraz duslęn= 
ny jedynie dła osób, klire dotychczas w regatach Zwlaz- | 
humysh żadnej nagrody nie zdolyły. | 

5 Wplsowe w klnsie V wymusi zł A , w pozostalych 

E) | 

6. Zgloszenia należy przesylaé pad adresem Srlusi Zegar- 
skiej K. W. „Wista“ ul. Winsinrska 4, da dnia 24 sirep- 
nia r. h. da godz. ej- | 

7 Urugramy będę wydawane na przysłani R. W „Wi la” | 

dniu 273 Vli ad gudz. Uuj. 
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Spotkanie Polska,— Węgry 


i Regaty Związkowe w Witoblu 


dnia 14 i 15 sierpnia 19383. 


Tegoroczne zpkończenie sezonu sportowego P.ZIE.W. 
wypadło nad miarę wspaniale, nie tyle ze względu na po- 
łączenie Regat o Mistrzostwa Polski ze spotkaniem Polska- 
Wegry ale równicż z powodu zyskania w Polsce nowego i 
lu wspaniałego toru regatowega. Wprawdzie już od dość 
dawnego czasu jeziora Witobelskic i miasteczko Stęszew 
gołciło polskich wioślarzy, ale dopicro teraz, po dokonaniu 


prac i inwesłycyj niezbędnych dla przystosuwania jeziora 
do celów regatowych, Polska zyskała doskonały tor regato 
wy, jeden z najlepszych w Europie, jeżeli chodzi o warun- 
Ki nalurslne. Wprawdzie tor w Witublu ustępuje torowi 
w Bydgoszczy pad względem urządzeń technicznych, brak 
mu bowiem krytych trybun, pradu elektrycznego, hangar 
na łodzie jest nieco za szczupły, szatnia dla zawodników, 
natryski i umywalnic są zbyl prymitywne, poza lym udle- 
głość od Poznania jest dość duża, a brak jakich takich kul- 
turalnych warunków do ulokowania zawodników w Ste 
szewie, czyni koniecznym lnkowania zawodników i funk- 
cionariuszy regatowych w Poznaniu, gdyby jednak wiośla- 
rze poznańscy, ktúrym pod tym względem nie brak eni 
entuzjazmu ani energii zdołali wybudować adpowiedni ha- 
lel-schroniska w Witoblu i usunęli reszię drahnych bra 
ków io (or, nazwijmy ga paznañskim, hędzie bezkonkuren- 
cyjny. Na tym więc turze spotkanie Polsku-Wegry wypadło 
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wspaniale, Sportowo biorac wyniki tegn spotkani: 


pełności potwierdziły oczekiwan 
T. W. Ani w kategorii 


władz sportowych p. 


N 


wórek, ani dwójek bez sternika nie 
byliśmy w stanie przeciwstawić Węgrom, wioślarzom ol- 
brzymiego wzrostu, wiełokrutnym mistrzam Europy o 
świetnej Irad, 
prz 


doskonale wytronowanym, vdpowiednich 
iwników, fa też biegi z nimi w lej kategorii łodzi były 


przesądzune już w pierwszej połowie toru, natomiast góra- 
waliśmy znacznie nad Węgrami w biegach jedynek i dwó- 
jek, dwójkę podwójna również udała się wygrać po dość 
ciężkiej walee. W biegu ósemek, jakkolwiek zw: 


cstwo na 
sze było wutpliwe, oczekiwaliśmy lepszych wyników. Po- 
zuańska Ósemka, najwyraźniej przelrenowana, nie osiąk- 
nęła tej formy, jaką miala w Krusz 


i stosunkowo zhyt 
tatwa uległa Węgrum. Ósemka la po pełnym chwały sezonie 
legorocznym, powinna otrzymać odpaczynek, a w przy- 
szłym sezonie, uzupełniona nowym materiałem, który AZS 


w Poznaniu niewatpliwie posiada, może slanawić pn umie- 
ictnym treningu herdza poważną jednosikę sportową, god- 
kim. 

Pałączone ze spotkaniem Polska-Węgry tegoraczne re- 


ną reprezentować Polskę na terenie curopej 


gaty zwiazkuwe wypadły na nawym torze í w nowej opra- 


wie. więcej niz wspaniale i potwierdziły stały i zudawalnia- 


jący postęp w rozwoju polskiego wioślarstwa. Pominawszy 


212 S T DE 
hiegi o trzeciorzędnym znaczeniu, klóre, miejmy nadz 

z czasem po skończeniu swej pionierskiej roli powinny 

+ programu regat związkowych, wszystkie inne biegi zgr 
madziły na jeziorze Witohclskim wszystk tylku naj 
lepszega polskie włoślarstwo w sezonie bieżącym wyhodo- 


walo. A była tega nie mało, szczególnie z zachodniej dziel 


nicy, gdzie sport wiaślarski najlepiej się rozwija, na wstyd 
wioślarstwu stołecznemu które w tym sezonie wykazuje 
bolesny i znaczny upadek. Na czoło naszej wioślarski 
hrygady wysunęła siç Bydgoszcz zczepółniej Kolejowy 


Klub W 
ule, zaslużenie yt tabeli punktacyjnej 
godnie towarzyszyła mu Bydgoskie Tow. Wioślarskie, R. ( 
Frithjof, Palicyjny Klub Sportowy i Bydgaski Klub Wiaślu 


lars sezo 


ktáry po 
dostał słę na sz 


pracowitym tegorocznym 


rek. Gdyby inne ośrodki wioślarskie posiadały te samy om 
bieję, energie i pracowitość, jaką stałe Wykazuje J, 
hydgoski, to nie tylka spotkanie Polska-Wegry, ale í w 
kie inne regaty europejskie przynlosłyky znacznie leps 
rezujiaty, Na następnym miejscu należałohy postawić 
ośrodek poznański, a właściwie Ak. Zw. Sportowy w Pa 
zmaniu, którego protektor p. prof. Juras: może sobie zore 
jestrować piękny tytuł do chwały i znażci calegn 
polskiego wioślarstwa za tukie wspaniale owoce swel p 
cy i oflarności. Nie watpimy že tak piękne wyniki sklonią 
czcigodnego p. profesora do dalszej opieki nad wioślarstwem 
w Poznaniu i pojedynek Poznań—Rydgc stanie przez 
niego luh też dzięki niemu wygrany 

Grody nadwiślnńskie Grudziudz, Włacławek + Płock 
moga się pochwalić w tym sezonie również doskonałymi re 
zulratami, uwidocznić zwycięstwalni na regatach zwiuz 
kowych, przykrym jest upadek Torunia, który przecież ję 


szeze w raku ubiegłym i dawniejszych kroczył w pierwszych 


szeregach wioślarstwa nolskiegc 


Wioślarstwo stołeczne wykuzuło w sezonie bieżącym 
katastrafalny upa: Za wyjatkiem macierzy wiośłarstu 
polskiego Warsz, Tow, Wioślarskicgu, które zreszia de 
skramny, niewspółmierny do swej wielkości i Lradycji wzię 
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Sportowego z nikłym wyni 
Yacht Klubu reszta z dwudziestu kilku klubów 
zawskich nie odważyła si 


rzędnych biegach. Z 


starluwsë nawet w trzecio- 


usad stołecznych na wyróżnienie za 


slugu zwórka b iernìka, tej załadze w tej kategorii 
lodzi powinno kierownictwo sportowe W.T.W. poświęcić 
trochę więcej starań | Irudu a przyszły sezon sporlowy 


niewątpliwie przyniesie nowe sukcesy 


Dnskonałymi wynikami może pochwalić się Ak, Z 
Sportowy w Krgknwie. Nie mówiue juž o Vereyu, inni skif 
ferzy krakowscy święcii pełny 1 żony triumf. Że 
względu na warunki wodne, Kraków właźnie puwinien spe 
jalnie nastawić się na ludzi niewielkiej liczbie wiośla 
rzy, tj. jedynki i dwójki zurówno podwójne jak też zu 
sternikiem i hez sternika, przecież materiału wioślarskieku 
w Krakowie nie brak, trzeba tylkn pastarać się u czlowieka 
tego charakteru co prof, luru:z z Poznania a rezultaty oka- 
żą mę natychmiastowe 

Hiegi pań wykazał kabicey sporl wioślarski zyskał 
ubie w płci pięknej popularność I ruzwija się coraz 
zezególnie w kulegorii jedynek, cztery skiferki o bardzo 
dobrej i wyrównanej klasie lu dorobek hardza ładny, a 
zwyciestwo p. Dowgird bylo piękne i zasłużone. Nównież 
i w kategorii czwórek trzy kluby a mianowicie Bydgoski 
Kl. Wiaślarck, Warszawski Kl. Wiošlarek í A, Z, $. Wilna 


wystawiły załogi o wyrównanej i bardzo dubrej klasic. 


Tegoroczna oprawa regat związkowych hyla wspaniała. 
Mima bordza niepewnej pogody tłamy publiczności olwiadły 
ładnie udekarowane tryhuny, a unizacja regat funkcji 
nuwała świetnie, a w niczym nie ustepowuła tr ' byd 
guskim. Popularne pociągi, 1 komunikacja samochodowa 
funkcjonowały hardzo dobrze, Informacje przez głośnilu 
radiowe pruwadzane hyły hardzo umiejętnie í dokładnie. 

Regaty zgromadziły wyjątkuwa dużą ilość osób ze sf 

zęduwych. W pierwszym dniu asystował im przez culy 
cos p. Wojewoda Poznański + Prezydent m. Poznaniu, pa 
za tym ua trybunach honorowych zasiedli p, pułk. Glabisz 


V laruszu 


poznańskim 


pod 
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P. Wojewoda Artur Maruszewski wręcza nugrode 


zewodniczący P. K. OL i pp. pułk, Klemencowski, dr 
xurek 2 P. U. W. F, Obecny 
wńdea O. K Poznań | p. gen. Thamrëe, nie licząc c 


hył również p. gen Wład, 


szeregu osób z przodujących sfer urzędowych, społecznych 
irnunia, Peozydium P. Z Y. W hyh 


ak równiez ohceni byli prawie w 


i towarzyskich m 


w komplecie, 
kos 
wp 


wszyscy człum 


e Zarządu. Po skończenych zawodach Pulske Węgry 


eknych salonach ratusza Poznańskiego odbylo się ruz- 
danie nagród w spotkaniu Polsku- Węgry. klórega po prze 
Z. T. W. p. llvjańczyka dukonal p. 


Na przemówienie p. Mojańczyka 


mówieniu prezesa P 
wojewoda Maruszewsk 


udpowiedział prezes Zw. Węgierskiego p. Perczel w guracych 


1 serdecznych słowach podnosząc świetną urgomszację regat 


1 gościnność przyjęcia. 
Pa zawodach związkowych rozdania nagród no sali 


1xhy Rzemieślniczej dukonal prezes P. Z. T W. p. lojsń- 


eryk, dziękujyć władzom państwowym. sumarządowym i 


wojskowym za pomor w ueganizacji, a spoteezcústwu w 
znuńskiemu za sympalię 4 yrskowamć jaky uiacza swoje 
wiaślurstwo. Nagrodę p. czypospalłej, pr 


dźwiękach hymnu naradowego wręczył zwycięzcom p. w 


Prezydenia 


jowada Maruszewski 

Pozn zawodnikami węśierskimi, jaku delegaci przybyli 
do Polski: prezi: Związku p Perczel, radca ministerstwa i 
TW. F, p. dr Kamermajer, kierownik ekspe- 


kierawnii 
dycji dr Dornay. sekrelarż Związku p. Kerestesz 1 zastępca 
Pary 


ci, za wyjyt 


kupitana związkowegu p. dr Tarik 
i nu regatach zwięzkowy 


i nie szezę- 


kiem prezesa pozosta 
dzilt słów uznania i pod'iwu zarówno dla urganizucji regat 


k też i sporlowegu puziamu Lychże 


Wyniki regat były następujące 


Dzień plerwszy. Niedziclu, dnia 14 sierpnia 1938 r. 


heq 1. Czwórki, Węuru= Polska 
1) Pannonia Kuczu Club GAW 
Dr Bullya Hugu. Rapussy Emeryk. Szendcy Antoni, 
Szahú Wł, termik Kereszthy Krwan 
2) Kolejowy Klub Wioślurski, Bydgoszcz 744 
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Bieg H. (Czwórki półwyściyowe: 
1) Wojskowy Kluk Sportowy, Grodno — 8.094, 
Karp 1., Rednareck W. Wieliszko K., Wróhlewska A.. 
sternik Getner T. 
Waujskowy Yacht Klub, Włoedawck 849. 
Rieg HI. Czwórki H klasp: 
1) Towarzystwo Wioślarskie Płock - 7.244,. 
Kijek J., Siwek W, Przyhora J., Rzadkawski AM. 
stern. Jankowski J 
21 Grudziądzkie 
Grudziądz — 7.294, 
3) Ruder Club „Frithjof“ Bydgoszcz t 1 
4) Towarzystwa Wioślarzkie Wiacławek, wycof 


Tumwarzystwo Wioślarskie „Wisła* 


Bieg IV. Dwójki bez sternika. Wegry Polska. 
1) Hungaria Evezös Egylet, Budapest — 7,51, 
Dr Mammusich Tulor, Gyüry Karol 
2) Warszawskie Towarzystwa Wioślarskie 7,5744. 
Hrey V. Czwórki młudszych pań 


D Warszawski Kluh Wioślarck 
Sipowicz Wer, Czerwińsku St, Zujaczkowska W 
Orzechowska M. stern. Grobicka Janina 
A Z. S. Wilno z różnieg '/, sekundy 
Kieg VI. Jedynki. Węyry Polska 

1) Akndemieki Zwiazek Sportowy, Warizuwu = A.05,a/. 


Kepel Jerzy 
2) Nemzeti Iajoós Egylet, Budapest — 8.1937, 
Niey VII. värki lekk 
1) Towarzystwo  Wioślarsk 
Siedlecki Stanisław, Urbuński Zdz., Majewski AL. 
Stargulewski Bog. 


wayi 


Wioclnawek 


Łapiński Eug, ste 
2) Towarzystwa Wiošlarzy „Połonia” = 8.14 


3) Poznańskie Tuwarzystwo Wioślurzy „Tryton“, Pa 
znoń, nie ukończył biegu. 
3) Kluh Sportowy K. P W. „Pomorzanin, Taruń n 


ukończył biegu 
Bieg VIN. Czwórki bez sternika, Weory Palaska, 

1) Hungaria Evezüs Egylet, Budape: 2.08, 
Gydry Karol, Czike Juliusz, 


Dr Mammusich Tobur, 
Alapay Gabor 
2) Bydgoskie Towarzystwo W 
7.43, 
Rieg IX. liójki podwójne młodszych, 
1) Akademicki Związek Sportowy. Krakúw 
Waskowski C „ Kostrzewski Jun. 
2) Klub Wioślarski Toruń — 7.36. 
>zwórki 
Nie odbył się. Zwycięstwa przyznano walkowerem Ka 


lejowemu Klubowi Wioślacskiemu K, P. W, Byd- 


ślarskie, Bydgoszcz 


1.283fę 


Bieg 


gaszcz. 
Dundajewski B.. Kuligowski Kuz., Makowski Paweł. 
Myga Brun, ster. Jankowski Ed. 


Zwycięska czwórka węgiersku. 
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ANa Dowgird (Poznański Klub Wioślarski) Mistrzyni Polski 
w jedynkach 


Bieg XI. Dwójki. Węgry Polska. 
1) Akademicki Zwiążck Spartawy, Poznań 8,09.2/,, 
Kuryllowicz St, Manilius Leon. ster. Bącler Miecz 
2) Pannonia Evezós (lub, Budapest 8.243/, 
Bieg XI. Czwórki półwyścigowe nowicjuszy 
1) Klub Sportowy K. P. W. „Pomorzanin“ 8.07.3/, 


Stawski Juliusz, Liegman Aloizy, Szczybura M., Jan 
kowski R., ster. Bierniewski Edmund 
2) Wojskowy Klub Sporlowy, Sekcja Wioślarska. Po- 


znań — 8.08. 
Bieg XIN. Dwójki podwójne. Weury Polska 
1) Ruder Gluh „Frithjof*. Rydgoszez — 7.14.4); 
Reich Ewald, Böhme Werner. 
2) Nemzeli Hajòs Egylet, Dudapest — 7.2124, 
Bieg XIV. Jedynki drugiej klasy. 
1) Akademicki Związek Sportowy, Kraków - - 8.084/, 
Balicki Marian. 
2) Graudenzer Ruderverein, Grudziadz - 8.21. 


3) Grudziędzkie Towarzystwo Wioślarskie „Wisła”, 
udziądz 8.25. 
Bieg XV. Ósemki drugiej klasy 
1) Akademicki Związek Sportowy Pozasń — 6.464, 


Stefaniak J, Ślepecki Mirosław, Stachowiak W., 
Malysink H., Rorówka Bron., Matysiak M. Popow- 
ski Bron., Nycz Władysław, stem. Wawrzyńczak. 


2) Oficerski Yacht Klub R P. Warszawa — 647. 
3) Poznańskie Towarzystwo Wiośl. „Tryton“ — 6.53.:/, 
4) K. P. W., Bydgoszcz 2.04. 
Bieg XVI. Ósemki. Węgry Polska. 
Vi pa (0... (bek s. am 


Dr Wollya Hugu, Szabó Władysław, Szendey Antoni, 
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Szabados Dezydery, Luczay Mikołaj, stern. Ke- 
reszthy Erwin. 


2) Akademicki Związek Sportowy, Poznań — 6.39. 


Dzicń drugi, poniedziałek dnia 15 sierpnia 1944 r. 


Iheg XVII Jedynki pań, Mistrzostwo Polski. 
1) Poznański Klub Wioślarek, Poznań — 5.54. 
Alla Dowgird. 
2) Warszawski Klub Wioślarek, Warszawa — 5.56.3/,, 
3) Grudz, Tow. Wiośl. „Wista“, Grudziadz — 6.10. 
4) Wojskowy Klub Sportowy, Poznań — 6.12 
Bieg XVIII, Czwórki. Mistrzostwo Polski. 
1) Kolejowy Klub Wioślarski KPW Bydgoszcz 7.55 
B. Dondajewski, Marian Parzysz, Fr. Czarkowsk 
Chodziński, stern. E. Jankowski, 


za 


2) Graudenzer Ruderverein, Grudziądz ~- 8.0427, 
3) Bydgaskie Tow. Wioślarskie, Bydgoszcz 8.07. 
4) Policyjny Klub Sportowy, Kalisz 84.7. 


Bieu XIX. Dwójki bez sternika, Mistrzostwa Polski, 

1) Warszawskie Tow Wioślarskie, walkower — 11.05. 
Braun Jerzy, Kobyliński Edward. 

Biey XX. Osemki mładszych. 

1) Akademicki Związek Sportowy, Poznań > 7,21 
Stefaniak J., Slepecki Mirosław, Stachowiak W, Ma- 
tysiak H. Borówka Bron, Matysiak Marian, Popow- 
ski Bron, Nycz Władysław, stern, Wawrzyńczak 

2) Oficerski Yacht Klub R, P., Warszawa ~- 7.22.2/,, 

Rieg XXI. Dwójki. Mistrzostwa Polaki, 

1) Akademicki Związek Sportowy, Poznań — 9.4 
Kuryłowicz SŁ, Manitius Leon, stern. Bącler M. 

2) Wojskowy Klub Sportowy, Grodna -- 9.42, 


Bieg XXI. Jedynki. Mistrzostwo Polski, 
1) Akademicki Związek Sportowy, Kraków 
Verey Roger. 
2) Akademicki Związek Sportowy, Warszuwa 
3) Rudercluh „Frithjof“, Bydgoszcz —- 8473 
Bieu XXH. Czwórki nowicjuszy: 
1) Policyjny Klub Sportowy, Bydgoszcz — 8.13 
Wiese Robert, Tomczak Kl, Majcher Stan, Zeliner 
Kaz., stern, Tomczuk Józe 
2) Grudz. Tow. Wiośl. „Wisla“, Grudziądz — 8.17. 
4) Wojskowy Klub Sportowy „Śmiyły”, Wilno 
4) Akademicki Związek Sportowy, Warszawa 
5) Klub Wioślarski z 1904 Poznań 8. 
8) Wojskowy Yacht Klub, Włoc 


Bieg XXIV. 


8,19. 
8.22. 


Jedynki nowicjuszy. 


1) Graudenzer Ruder Verein, (irudziydz 
Dumont Werner. 


ślarskie, Warszawa 
4 Grudziedzkie Tow. Wiośl. „Wisła“ „Grudziadz 
W Akademicki Zwiazek Sportowy, Kraków — Y,242/,. 

Bieg XXV. Czwórki bez sternika, Mistrzostwo Polski. 

1.46. 


1) Warszawskie Tow, Wioślarskie, Warszawa - 

Braun Jerzy, Grenke, Żydzik Franc. Kobyliński Ed. 
2) Bydgoskie Tow. Wioślarskie, Bydgoszcz - - 7.55.1/,, 
3) Policyjny Kłub Sportawy, Kalisz — 80137. 


Bieu XXVI. Czwórki młodszych. 
1) Towarzystwo Wioślarskic, Płock 1.57. 
Kijek Józef, Sarzało Henryk. Przybora Jerzy, ka, 
bińska Wacław, stern, Jankowski Jerzy. 
2) Grudz. Tow. Wiośl, „Wista“, (irudzigdz 
3) Akademicki Związck Sportowy, 
4) Graudenzer Ruder Verein, Grudziądz nie startował, 
5) Ruder Club „Frithjof“ wycufał się. 
Birg XXVH. dsemki nowicjuszy. 
1) Kolejowy Kluh Wioślurski K.P.W., iydgaszcz — 7.22. 
Mroczyński Edm., Szymkowiak Wł, Lanowski Jan, 


Poznań 
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Wenerowski St, Buhl Edmund, Grabowski K, Draż- 
kowski W.. Jankowski Alf., stern. Jankowski Edm. 
2) Tow Wioślarskie „Polania“, Poznań — 7.243 
3) Wojskowy Kluh Sportowy, Poznań — 7.35.1/, 
Bieg KAVHI. Dwójki podwójne. Mistrzostwo Polski. 
1) Ruder Club „Frithjof“, Bydgoszcz, walkower — 7.35 
Reich Ewald, Bohme Werner. 
Bieg XNIX, Jedynki młodszych. 
1) Akademicki Związek Sportowy, Kraków — 8.31 
owski C 
jskowy Rub Sportowy „Śmigły 


Wilno—3.00.4 
9.07.2); 


il) Graudenzer Ruder Verein, Grudziądz 
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Rieg XXX. Czwórki pań. Ahstrzostwo Polski. 

1) Bydgoski Klub Wioślarek, Bydgoszcz — 4.552.. 
Bukowska Klara, Gordon Irenu, Zarembianka Zofia, 
Treuchel Krystyna, slern. Molska Irma. 

2) Warszawski Klub Wioślarek, Warszawa — 5.04.3/,, 

Bieg XXXI. Ósemki. Mistrzostwo Polski. 

1) Kolejowy Klub Wiośl, K.P.W., Bydgoszcz—6.47./,. 
Dondajewski B. Parzysz Marian, Czarkowski Fr, 
Chodziński J. Wilczarski Fl., Krause Edmund, Ma- 
kowsi Paweł, Myga Hr., stern Jankowski Edmund. 

2) Bydgoskie Tow. Wioślarskie, Bydgoszcz 50. 

3) Akademicki Związek Sportowy, Poznań — 6.2. 


Jerzy Bojańczyk. 


Uwagi i spostrzeżenia 


Najważniejsze regaly sezonu —- mistrzostwa Polski 
mamy joż za saba. W r. bież. odbyły się one w trachę od- 
miennych ramach. zaj. Połączenie mistrzostw 
wraz z meczem Polska - Węgry spowodowało, że całe re- 
Katy odhyły się w bardziej uroczystym, podniosłym nastro- 
ju, do czego niewatpliwie przyczynił się także i fakt, że 
mistrzostwa te po raz pierwszy udbyły się nie w Bydga- 
szczy, lecz w Poznaniu. 


zażw. 


Vdział w regatach związkowych powinien być dla każ- 
dego towarzystwa obowiązkiem , Klub, który nie wysyła 
osad na regaty związkowe zrywa właściwie kontakt z t. zw, 
pierwszą klasa, usuwa się na dalszy plan, zdradza da pe 
wnega stopnia zanik ambicji sporiowej, Boć przeciez kon- 
kurencja na regatach PZTW jest najsilniejsza | wygrać 
przy lak silnych przeciwnikach jest bardzo trudnn, ale 
też i zaszczytoie. Niestety w tegorocznych regałach związ- 
kowych brało udział zuledwie 27 towarzystw związkowych 
n więc grubo mniej, niż połowa. Doskonale zdaję sobic 
sprawę z tegu, ze wysyłka osad na regaty związkowe jest 
poważną pozycja w budżecie klubowym, niemniej jednak 
powinno się tę pozycję wyznaczyć, uhy nie tracić kontaktu 
z lepiej pod względem sportowym rozwiniętymi towarzy- 
us... 


Nie mogę jednak nie wspomnieć o drugiej baleezee na- 
szych regal, a mianawieie o kwe: taboru, Wysłać osadę 
10 jeszcze nie wszystko, Trzeba jej także dać dobrą łódź 
i dabre wiosła. Łodzie, na których niektóre osady starto- 
hyły już tuk zniszczone, że o należytym wiosło- 
nle mogła Jeszeze gorzej przedstawia sie 


wały 
waniu mowy hy 


aszę krajowe wylwórnie budują już wio- 
ne na słynnych wiosłąch Prae- 


sprawa wioseł. 
sla, wiosła le sa wzorow 
tzla, ale. nic są wiosłami Praetzla. Są przede wszystkim 
żle zważone, śradek ciężkości przypada slanowcza za daleka 
od okucia, à przy tym drzewo i wykończenie pozostawiają 
wiele do życzenia. Wiosła olbrzymiej większości naszych 
osad lo nie tyle jednak wio,ła dość słabej klasy, ale także 
ugromnie zniszczone. Rzecz jasna, że dwa te czynniki, t. i. 
łodzie i wiosła, odgrywają ogromna rolę przy wyniku osta- 
tecznym i czynnikom iym zarządy naszych kluhów powinny 


poświęcić więcej uwagi. 

Trzeho Jasna stwierdzić, że ustosunkowanie się niektó- 
rych klubów, niestety dość licznych, do sportu regatowego 
jest dość nieżyczliwe, Kluby le zapominają o tym, co jest 
isialnym zadaniem klubu wioślarskiego ie popierają wy- 
siłków swej młodzicży w sposób wystarczejący. W rezul 
cie mamy wice lego rodzaju wypadki, że na mistrzostwa 
Polski przyjeżdżają osady źle wyekwipowane i słąbo zao- 
Datrzane, co, rzecz prosla, nie może pozostać bez wpływu 
na możliwości osady. 


Bardzo pocieszającym ohjawem była niezwykła zacię- 
tość, z jską osady nasze walczyły w olbrzymiej większości 
regat. Niestety w parze z la zacięlością nie szedł poziom 
Icchniczny osad. Nasze osady, za wyjątkiem kilku, startu- 
jących w I klasic, wiosłują jeszcze ciągle bardzo prym|- 
1ywnie. Wprawdzie widzi się, że przyjazdy osad zagranicz- 
nych nic pozostają bez echa, że nasi instruktorzy i trene- 
rzy usiłują kroczyć śladami ch usad zagranicznych. 
Niestety nic udaje im się to we wszystkim. Przede wazy- 
stkim należy zwrócić uwagę na to, że nle powinno zmie- 


jelny 


niać się zasad pracy w clagu sezonu. Jekli dana osada do 
szła do przekonania, że inny styl jazdy będzie jej więcej 
to może dostosować się do zmienionych za- 


odpowiadał, 
sud, ule dopiero pod koniec sezonu. Zmiana stylu w ciagu 


Roger Verey (AZS. Kraków) wielakrotny Mistrz Polski. 
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Mistrzowska dwójka bez sternika Broun i Kohylińsk 
(Warszawskie Tow. Wiaślurskie i 


sezonu, między Jednymi regutaini a drugimi, prowadzi zwy- 
kle do tegn, że usudu spada w (armie, traci wlha 

Na regatach związkowych mogliśmy także porównać 
wamość częstych stuitów. Osady, które miały w r. bleż 
okazję do kilkukrutnych Martów wykazywały większą ru 
tynç. Tak np. doskonuła osadu miudszych AZS Poznań po 
trafiła wygrać dwa biegi ósemek, dzięki temu, że miała 
więcej ulrzaskaću regatawogu Zupełnie rówhorzędnu ono: 
da Ofic 


ambitnie w torze, uległa Ponaniakom dwukiornie na fini- 


skiego Yacht Klubu Warzawu, pracująca bardzo 


izu. gdzie doskonały szlakowy Pawłowski, podrywał swoją 


osadę í wygrywał wprawdzie nieznacznie, ale pr.ekonywu 
Jaco. 

Jeśli tak przeglądu się programy z poprzednich reant 
| porównuje się składy osod, starlujycych w r. bież. z da 


wnymi, to dochodzi się do przekonania. że sslatuą przy 
czyną stosunkowa słahych postępów olbrzymiej większośc 
naszych klubów jest to, iż zhyl szybka rezygnują ze swo 


leh osad. Niemal zasada jest, że osada przekrywajęca Już 


pół 


ej w tym samym składzie nie startuje. Szuku się no- 
ku 
Jesl ta stanowisko z gruntu fułszywe. Są osady, króre da 
chodzą du pewnej formy w ciągu roku, ale s i takle, któ- 
rych wartość wychudzi na jaw dopieru po dwóch. trzech 
Jatach. Taka 
kniatającą przewag wygrala w Mydywszezy, jeździ już siód 
my rok w identyeznyin skladzie 


wych „Awiazd” i calą robotę zaczyna się od pacz 


. osada herlińskiej Hellas, która z lak przy 


I no tylu lutneh przes 
przyszły sukeosy, bo przyjść musiały. Nieme ci nie zra 
żali się kilkoma 
srele doszli do najwyższeko poziumu. Vowlnno ta być wzo- 


ml niepowudzcń, ale pracuwali 1 wre- 


rem dla naszych asud, którym zwykle jedna porazka wy: 
«Aarezoo do rozpadnięcia się. Trochę także winy jem i kig- 


sowniciwa klubu. klóre czesto zniechęca Mw du przesry 


wającej usad, ie starając się bliżej stwierdzić, dłaczegu 
usada ta przegrała i ca nalezy zrolić by wzgrała. Pod 


„ ych klubów 


tym wzgledem mu imy wystosować da m 
anel: utrzymywać osady w ideniycznym :h'adzię przez kil- 
ka lat, nie zniechęcać się Irakiem sukcesów a sukcesy 
te przyjda na pewno. 

Rozpatrując wy h czutowych osad, doehodzi 


w wiażlnr 


iki n 


że ro piętnić na żej klu 


się do przekonsnia 
stwie je t bardzo znaczna. W micr 
dwójkach 


uhoia mož- 
hez ster- 


rość porównania t na Z€ utady w 
nika i w dwójkach podwó nych mialy walkower. a usada w 
dwójkach ze sternikiem nie miała równorzędnej karku- 


rencji i uszczędzająć awe sily nu hieg ósemek, nie wyku- 
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rzystywała swych muksymulnyck możliwości. Maczej liętly 
chuć tum, jak 


miarodujne wyniki meczu z Węgrami 
niy później okszału, nie jechały nasze najlepsze w trzech 


wypadkach osady. Jedno nie nlegu wątpliwości, a miuno- 
sis m le kase „aty” alntowu tu jedynka, dwójka po- 
eJ 


klasyfikować te osady, ta Jedynka i dwójku ze sternikiem 


dwójna i dwójka ze sternikiem. Gdxyby w chwili ol 
przedstuwiają pozium najlepszych osad Europy i zupełnie 
„pokajnie moke kandydować du jednego z trzech pierwazych 
miejsc nu mizlrzostuwach, w dwójka podwojna jest nieco 
Mabszu, Należałoby tę ostatnią osade utrzymać w lreningu 


na Jala następne, a na pewno dojdzie do niczlegu poziamu, 


Hohme zrobił w iym ruku wprost zawrotna karierę wio 


ślarsky, rozpoczynając sezon jako nowicjusz, a kończuc Jaz 
ka mistrz Polski, Osada Reich 1 Bóhme nie reprezentuje 
wprawdzie dziś tego poziomu, juki reprezentowali w r. 
1935 i 1936 Verey I Ustupski, ale w każdym razie już dziś 
jest dobra klasą iniędzynarodowy z dużymi widokami na 


przynzlużć. 
Jedynku i dvójka wykazuły swoje możliwości juz w 
ka ubiegłym. Dzisiaj stanowcza uhydwie osady się Je- 


słeżć poprawiły Dulyczy to zurównu Vercyu jak i dwój 
AZS Poznań, Ta ostatnie osada x chwilą, kiedy ograniczy 
się do treningu na dwúlee O jeszcze poprawi się. Ustat- 
nio wykozywału pewne zmęczenie, nle hyl ta skutek po- 
Należy mieć nadzieję, że obcenie das 
wna bojuwo tej osudy znaj 


dwójnych startów. 


zie awój pelny wyraz. 
Wercy wydaje się być w r. bież w doskonałej formi 
Dowiódł tego zreszta bljąc Kepla, który doszedł do dobre 
go poziomu międzynaroduwego, o dobre kilka długości. Du- 
bry poziom reprezentuje również i lłcich, którega klasa 
podnosi się, dzięki silocj konkurencji z dobrymi skafistami. 
Pozostałe cztery osady mislrzowskie nie reprezentują 
dzisiaj Klasy europejskiej. Dw ka bez sternika miała zbył 
malo akezji da mierzenia się z silnymi przectwnikomi, 
hrak więc była szhfu, Puza tym odnosi się wrażenie. 
Jest osada nic kaniccznie szczęśliwie dobrana pod wzgl 
dem Mzycznym i dlatego wartość jej wychodzi na jaw 
lepiej w czwórce bez sternika. Gdyby w tej nstatniej 
przeprowalzo0o maly korekinrę a moglaby 
Jeszcze wiele zdziałać. O ile buwiem Żydzik warunkumi 


oxnda 


ada Beaunowi i Kupylińskiemu = o ty- 
€ wioślurz 


lizycznymi odpuw 
le Grenko nie. Na jega miejscu musi winslow 
aby mógł sprostać zadaniu. . 


duża silniejszy fizycznie. 
Czwórku ze sternikiem, jak i óswnka wy 
dutej pracy. Porównanie z Wegrami wykazało. że niestety 


oga leszere 


Mistrzowska czwórka ez 
Winśł.) Braun, Grenke, Żydzik i Kobyliński. 


sleinika (Warszawskiego Tow 
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Pozycja ogromnie dodatnia na koncie tegorocznych 
mistrzostw Polski jest fakt powołania do życia ośrodka 
wicobclskiego. Osrodek ten będzie stanowił ważne oparcie 
już mie tylko dla wioślarzy poznańskich, ule i dla wielu 
innych, którzy abcenie będa mogli trenować na dobrej, 
pełnej 2-kilometrowej (rasie. Dużym niestery mankamen- 
tem jest brak dobrych kwater w samym Stęsaewie. Win- 
ślarz, ktúry wykonuje bądź co bądź ciężką pracę, musi po 
niej mieć możność wygodnego wypoczynku i hygienicznego 


jedzenia i le jedzenia pozywnego. Pod tym względem w 
Stęszewie nie hyła idealnie. 


Natomiast sama organizacja regal dorównywała naj- 
lep:zym wzaram niemieckim. Punklualność co do minuty, 
dobra informacja publiczności, piękne ramy cvstelyczne, 
możliwa komunikacja z Poznaniem, la wszystko zlożyło 
arstwa 


sę na to, że regaty le były dobrą propagandą 
że Paznań skorzysta 


j okolicy i nie należy wątpić, 
z tej propagandy w wydatny spasóh. 


t C. Frithjof) Mistrzuwie Polski Teraz tylko chodzi o tu, aby na aym torze organizować 
A jjknch podwójnych, dabre międzynarodowe reguły i aby podnieść poziom spor- 
st lo takie łatwe zadanie, ale ma- 
my jeszcze tylu ofiarnych działaczy sportowych, że przy 
ieh pomocy niewątpliwie dojdziemy do korzystnych wy- 


Reich E. i Bohme W. 
wd 


lowy wiošlariwa. 


w tych właśnie trzech lypach łodzi, t. J. ohydwu ezwór- 
kuch i ósemkach, jesteśmy bardzo słabi, » na terenie mic 


dzynarodowym sukecsy właśnie na lych trzech typach ło oda 
dzi cenione są nujwyżej, jako konkurencje wybitnie zes- 
poławe. W. Długoszewski 


Regaty Zwiqzkowe o Mistrzostwo Polski i mecz Węgry — Polska w Poznaniu 
doia 14 i 15 sierpnia 1938 r. 
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Czwórki wag! lekkiej 
Czwórki bez st. W — P. 
Dwójki podw. młodsz 
Czwórki wojskowe 
Dwójki W. —P.. . - . 
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Ósemki W. — P. . 
Czwórki Mi trz. Polski 
Dwójki bez st. M T. 
Ósemki młodszych 
Dwójki Mistrz, Polski . 
Jedynki Mistrz, Polski 
Czwórki nowicjuszy 
Jedynki nowicjuszy 
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Ósemki nowicjuszy . 
Dwójki podwójne M. P. 
Jedynki inladszych ° . 
Osemki Mistrz, Polski . 
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„Przy maszcie stanął sehweinfureki 
marynarz, trzymając w rekach wiel 
kę flagę i sznur” 


Polski uczestnik spływu ks 
Edwin Malak adprawia mszę 
św., do której służy dh Mi- 


ała flotylla, skupiona w pierwszej 
śluzie, wyglądała nader okazale” 
Fot. Jan Ryś. 


chał Chudziński. 


Siedmiojęzyczna czereda wioślarzy spłynęła Menem 


Druh Gustaw Polte, kierownik wydziału turystycznego 
m Zwiazku Wioślarskim jest czarodziejem. 


w 
Wyrwał z 


luk 


oratu codziennej szarej pracy mniejs 


zy z? państw, zebrał je nad M 


większe aromadki wi 


ne) Hezbie 120 osób i w ciągu bez mała dwóch 


tygodni wyprawiał im hale, jeden po drugim i karmił ta 


kim hogactwem wrażeń, że czasami zudawono sobie pyta- 


nie: sen Ji to, bajka czy rzeczywiste 


Właśnie (w czarowny sen skońg ył sle niestety, należy 


więc utrwalić na papierze jego przebieg. sny bowiem łatwa 


się zapomi 


a. 


Nad ranem 10 lipca nastąpiło na dworcu poznañskim 
połączenie grupki warszawskiej z pomurska. Jazda pocis 


ezcha hylo 13 osóh 


kiem była dla mnie dość pracowita 


stanowiacych grupę polską spływu obdarzyć waluta, pasz- 
, zagranicznymi biletami kolejowymi, wreszcie pulo- 


50 zł otrzy- 


parla 


tami... Każdy za 


verami, czapeczkan 
)5 RM. (po kursie turystyeznym), co całkowicie wy 


mat 
storezalo na opłacenie kosztów uczestniciwa. Około 150 zł 


iosty pozostałe koszty, jak bilet kolejowy, paszport 


w 


strój Hd., tak że ogólny minimalny kurzi udziału w spły 


wie można określić sumę zł. 400. 

W Zhyszynie zostawili w depozycie na dworcu złote 
polskie ci, którzy ich mieli ponad 6.40. Nychła pociąg 
dopadł Berlina, Tutaj trzeba było się przesiąść na dworzec 
Anhultski, a czasu było niewiele. Żeby zdążyć, przesiedliś- 
iny się na dworcu Śląskim da szybkobieżnej kolel miejskie!, 
która dowlazła nas na Friedrichstrasse, skąd taksówkami 


pomkneliśmy na dworzec Anhalt, zdązając na czna 

Tutaj w przepełnionym pociągu przykałowanym du o 
jazdu w kierunku Rambergu, hył wagon zarezerwowany dla 
uczestników spływu z Herlina i z Polski. Nicbawem puwituł 
nas kierownik spływu p. Gustaw Polte, wskazując woli 
miejsca i pomagając uprzejmie w uloknwaniu waliz. Zaraz 
mie starych znajomości i zawieranie 


zaczęła się odnawi 
nowych. Ponieważ jazda do Rambergu trwała jednak nkoło 
7 godzin. więc dla zabicia czasu rozegralitmy jednego robra 
W Bambergu plac przed dworcem udekurowany byl 
wielkimi [agami 7 państw. których obywatele biorą udzinł 
w spływie, Flagi, z niemiecka pośrodku. zawieszona pi 


kolem nn wysukich maszłach. Szósta z kolei, przed węgier- 
ska. ta najbliższa naszym sercom flage polska z białym 
.— 


Przed dworcem miła niespodzianka: wśród przewod- 
ników, mających odprowadzić gości do kwater, su dw 
władający jezykiem polskim, jeden pochodzący ze Śląska. 
a drugi rodowity Polak z Inowrocławia p. Zdzisław Sje- 
innowski, zamioszkały w Bambergu od kilkunastu lut. 
Hardzo był wzruszony widokiem tylu Polaków, a jakoś sto- 
re gazetę warszawską przyjął z wielką wdzięcznością, juk 
xå niczmiernie cennego i niecodziennego, Tuwarzyszył nam 
Male i wszędzie podczas obu dni naszej gościny w tym pięk- 
nym, zabytkowym mieście. 

Kwaterę przygotowano grupie polskiej w jednym z naj 
starszych domów, na wąskiej, mulawniczej ullczec. Z okna 
drugiego piętra wywiesiliamy zaraz duży naszą flage na 
znak. że włośnie tu kwaterują polscy uczestnicy spływu. 
Z pierwszego piętra zwicszała się dużo flaga ze swastyki 


któremi wiele domów było udekorowanych. 

W pokojach nowa miła niespodzianka: przygotowany 
przez p. burmistrza miasta upominek dla każdego gościa: 
a ham- 


duża artystyczna repradukcja słynnej rzeźby „ryc 
bersklego* znajdującej się w kałeslrze tamtejszej, ze spe- 
cjalną dedykacją na pamiątkę spływu. Poza tym seria 6-clu 
pocztówek wieloharwnych, przedstawiających najciekawsze 
zabytki Bambergu oraz krótka, ozdobnie wydana mono 
pałę mior 
Pa 17-10 godzinnej jeździe koleją nastąpił teraz krótki 
poczynek i przygotowywanie się do uroczystego przyję: 
cia powitalnego, zapowiedzianega na wieczór. Misło się 0n) 
udbyć w ogrudzie na pieknym wzgórzu Michacisherg, lecz 


z powodu nicpewnej pogody, ubrana na ten cel salę „Iara 

monię”, w której ustawiona stoły w podkowę na 150 usóh, 
'ckorując ściany wielkimi flagami. które poprzedniu ozdu- 
ały plac przed dworcem. 

Uczestnicy spływu przybywali grupkami, zajmując 
micjsca przy stołach i stosownie do życzenia p. Pulte, na- 
1odowościowa slę przeplatając. Nasze miejsca wypadły na 
irzeciwka wioślarek norweskich. To zadecydowało n wy- 
harze najbliższych towarzyszek na całą droge. Nie sposób 
hyla przedstawiać się i zapoznawać wszystkich. Ale z naj- 
Miższymi sąsiadami dokonanu z miejsca wymiany znaczków 

Iubowych 1 autografów. Niebawem z lą wymianą znaczków 
ruzpętała się isina mania, klóremu ulegali nawet ludzie 


skadinad stateczni. 
Z estrady przygrywała duburowa orkiestra. Roznoszonu 


zimne mięsa, sałatki, piwo, wino. Burmistrz Bambergu wy- 
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głosił przemówienie, serdecznic witając lak rzadkich gości 


Przemawiał też prezes miejscowego klubu wioślarskiegu 


Odpowiedział p. Polte, dekorując micjscowych dygnitarzy 
którzy przysłużyli się sprawie spływu, pamiątkowymi ud- 
znakami. Odznakę taka otrzymał przedtem każdy uczestnik 
Jest 10 emaliowane koło żrednicy A em. na dwóch skrzyżo- 
wanych wiosłach, Środek koła zajmuje flaga niemieckicgo 
Związku wioślarskiegu z wyslającym na zewnątrz rożkiem, 
a hrzegi © minialurowe [lagi (kolorowe) 7 peństw, repro- 
żentowanych w spływie. Walne miejsca wypełnia napis: 
„Intern. Main - Fahrt 1938" 


Ceremonie przemówień i dekoracji odznakami stały się 
zresztą w miarę posuwania się spływu chlehem powszednim 
Nawet w mniejszych miasteczkach. gdzie zatrzymywaliśmy 


się tylko na krótki postój obiadowy, występował zazwyczaj 
burmistrz luh przedstawiciel miejscowej władzy z krótkim 
przemówieniem powitalnym, które zazwyczaj nie pozosta- 
wale bez odpowiedzi. Jak obliczyłem podczas całego sply- 
wu wysłuehaliśmy około setki przemówień. Biada tym. co 
nie rozumieli języka niemieckiego ! 


Niezależnie od podziękowań, wygłoszonych pod adre 
sem miejscowych wladz przez p. Polte, zabierał częsta głos 
jeden z przedstawicieli poszczególnych narodowości, hio 
racych w spływie udział. Zaszczyt pierwszeństwa w tym 
przemawianiu przypadł nam Polakam, bowiem w Bambergu 
na przyjęciu powitalnym imieniem wioślarzy z @ państw 
przemawiał kierownik naszej grupy druh Michał Chudziń 


ski, wiceprezes Grudziądzkiega Twa Wiośl. „Wisła” 
Wnet pu przemówieniach zapanował nastrój pełen ho- 
moru | wzajemnego zhratania siedmiojęzycznej gromoily 
winślgrsliej Siedzyc przy stołach brano siç pod peec | kaly 
ano w takt muzyki, przyśpiewując koleżeńską piosenk 
wioślarską, specjalnie ułożoną na ten spływ. Odznacza! 


się ona dość miłą 1 łatwo wpadajacą w ucho melodig, na 
znaną w Niemczech nutę. Tu też pa zagraniu melodii prze 
orkiestrę a przy jej akompaniamenc! 
Jsea dobrze ja śpiewali, nawet ci, co nic znali języki 
niemicckiego. Popisywano się zwłaszcza rofronem „Wir sind 
Kam'raden*, a w pewnej chwili całe towarzystwo, jakby 
na komendę, wskoczyło w radosnym szale na krzesła, kon 
tynuując zbiorową kołysankę. Mato brakowało do dalszegu 
skoku na stoły, ale le były jeszcze zastawione talerzami 
kuflami piwa i winem. Płomienac przemówienie nadliczba 
we wygłosił jeden z najsympatyczniejszych Norwegów d 
Leif Böhmer. Wznoszano swoiste okrzyki narodowo-wioślar- 
skie. Spiewarn chórem pieśni duńskie, norweskie, Tylka Wç 
krzy nic mogli śpiewać chórem, reprezentował ich bowiem 
w spływie solo młody dr. Ferenc Kóvessi, który chęlnie 


prawie Wszyscy z 
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dam przyznawał, że „Węgier i Palak — dwa bratanki' 
„przeleciały trzy psire przepiórzyce”. 


nie potrafił wymówi 

Zata jeden z Norwegów, dr. Rangvald Hredland, który 
znalazł doskonałego nauczyciela języka polskiega w osohie 
księdza Edwina Malaka, już naslępnego dnia mówił da no- 
szej p. Jadzi Chmiclewskicj: „Ja kocham cię namięlnie” 
lub: „Daj buz! — psiakrew”. 
akawa przy stołach rychło przeniosła się da sąsiedniej 
sali i zamieniła w zabawę taneczną, Irwającg do późnej 
godziny. Polacy jednak dali dobry przykład i pierwsi opu- 
ścili salę tañca, któremu nblity program spływu nie pozwa- 
lał poświęcać zbył wiele czasu 

Podczas powitalnego przyjęcia trudno hyło zariento 
wać się, jak się prezentuja puszczególne grupy. Anglicy 
okazali się Szkotami w malowniczych, lecz bezwstydnie 
krótkich spódniczkach, alc uwazali się za rdzennych synów 


Albionu. Norwegowie odznaczali się bajecznie kolorowymi 


marynareczkami: jaskrawo zielonymi, czerwonymi, wiśni 
wymi. Grupa palska nic była wprawdzie lak przodująca, jak 
w pierwszym spływie naokało Rerlina w roku 1934, kiedy 
to stanowiła połowę wszystkich uczeslników spływu (65 


sdb), ale dorównywała grupom czołowym, to znaczy Dut 
szykom, Norwegom i Anglikom. 

Pewnego rodzaju ozdobą, a zarazem osobliwością krupy 
polskiej był udział w niej księdza Edwina Malaka z Kl. 
Wiośl. „Gryf w Bydgoszczy, który doskonale się czuł i ba- 
wit w tym międzynarodowym bractwie wiaślerskim. W nie- 
których miastach, jak w Bambergu. Wirzburgu ks. Malak od 


prawiał wczesnym rankiem mszę św. w pobliskim kościele, 
a służył mu do niej kierownik grupy polskiej druh M. Chu 
dziński. Był tu naprawdę obrazek niezwykły i wzr 


zwłaszcza jeżeli się pomyślała, że za kilka godzin i ten po 
ważny ksiądz i ten cichy ministrant zamienią się w pelnych 
animuszu wioślarzy a wieczorem w pełnych humaru 
hicsiadników. Słowem: do tańca i dn rózańca! 


Popularnością w grupie polskiej cie 
Jun Ryś, znany fotoreporter prasowy, który zręcznie chwy 
któ: 
re wypadły kapitalnie í cieszyły się dużym powodzemiem 
wśród wszysikich uczestników, a ich twórca — zasłużonym 


zył sie też druh 


lał ma swą taime najcickawsze obrazki ze spływu. N! 


uznaniem, Poza lym druh J. Ryś promieniował naturalnym, 
mcami, czy Nor 
lacz 


poxodnym humorem, a jego rozmówki z 


weškami, pudczas których posiłkował się językiem w. 


nie polskim. pohudzały do śmiechu. Bądź co hądź druh 


|. Ryś dokonał niewątpliwie najpiękniejszych zdj 
wu, co należy zapisać jako plus grupy polskiej, „Wasser 


sport” zilustrował sprawazdanie z Jazdy po Menie prawie 
wyłącznie zdjęciami druha J. Rysia, jako najbard: 


rakterystycznymi. 


| cha 


Druh Gustaw Polte „Czarudziej 


spływu” 


Sensacją spływu byli Anglicy 
w otoczeniu kierawni- w swych krótkich spódniczkach. 
ków grup narodowych. 


Polacy w rozmowie z węglerskim 
jedynakiem" spływu dr F. Kóvessi, 
Fot. Jan Ryż. 
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Prom przewozi wioślarzy na prawy brzeg Menu. 
Fot. Jan Ryż 


W drug! 
vbiadem ciekawe zabytki tega miłego miasta waród których 


dniu pobytu w Bambergu zwiedziliśmy przed 


wyróżnia się zwlaszcza sxlarażylnn katedra. Po południu 
adhyliśmy wycieczkę autobusami do odlegteka n 30 km. słyn. 
nego klasztoru „czternastu święlych”, będycegu celem licz- 
nych pielgrzymek, oraz na zamek Banz, którego rozleg'y 
czworobok budowli i kościół, pełen bogatej przeszłości. d 
minuje nad cała malowniczą okolicą górnego Menn. 

Droga do tego klasztoru wiodla przez okolice, geitu 
zaludnione, przez szereg osiedli, ni lo w:$ ni miasteczek. 
malowniczo zabudowanych ładnymi domkami „szczytem 
frontu". Peawię każdy dam w szczytuwej ściunie mo u gó;y 
niedużą wnękę, w którcj za szkłem widnieje posgźck Xai 
świętszej Panny lub Chrystusa Pana; świadczy lo, ze 2% 
dzana przez nas Frankania to kraj wybitnie katolicki 

Nu zamku Banz spożyliśmy pudwieczorek, padczax któ: 
aego dakonany zostal podział w:zystkich uczeslników sp 
wu na osady pod lym kątem, ohy te owady były narodo- 
wościowa jak najgruntowniej pomieszane pod hasłem nie 
tyle harmonijnego wiosłowania, ile współżycia międzynn= 
rodowego. 

Nam przypadł zaszezyt przyjęcia du składu osady dwóch 
wioślarek norweskich, z których jedną później nazwaliśmy 
pieszczotliwie „ciocią”, a drugą niemniej pieszczotliwie 
„teściową”. Nasze pame odnosiły się z początku nieufnie 
da tych nicznanych sabie przydomków, ło też wyjaśnienie 
ich znaczenia przyjęły z ulgą i uśmiechem. Tak wiec na 
nuszej łodzi powiewało aż pięć flag: dwie państwowe, nar 
woska i polska oraz trzy klubowe: WTW, (druhowie W. 
Wasiński i 1. Szloszewski, wzylęd J. Ryś, „Wisły 
warszawskiej i OKR. (Oslo Rvinnelige Hokluh) 

Wprost z zamku Banza przyjechaliśmy na przystań kin 
hu Wioślarskiego w Bambergu, wygodnie położoną nad rze- 
ka Regnitz (Men płynic w pewnym oddaleniu od miasta, 
na wieczorne przyjęcie. Przystań była iluminowana barwny 
ste i przy- 
strojone kwiatami i zielenią. Młode panienki roznosiły Ja- 
Ho i napoje. 
swaja mowę po polsku siawem „dubrze”, co zastała przyjete 
przez naszych ze zruzumiałym aplauzem i humurem. Jak sių 


mi lampionami i udckarowana flagami, stały nak! 


Znów seria przemówień, Pan Polte zakończył 


hawiono. niech świadczy wymowny fakt, że nawet kierow- 
nik naszej grupy zalożył damski kapelusz i przypasał.. 
fartuszek jednej z panienek, roznoszących smakołyki 1 
„neklary”. Brano się pod rece, £pienana, kołyszac się prze 
stołach, a muzyczka tirli, tirli... 

Po spożyełu kolacji oadbx1 się, wzhudzający duże zain- 
lerosowanie, pokaz filmu, przedsiawiającego przebieg dru- 
giego spływu naokoła Berlina w raku 1935, araz ówczesne 
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regaly o mistrzustwo Euiopy w (iriinau. Film przyjęto 
oklaskami. 
nych popisywala się narudowyini t 


ym drużyna szkocka w strojach regional- 


ami przy dźwiękach 
li ze sobą dla rozrywki 

Nad brzegumi rzeki Regnilz, wśród wysokich drzew za 
płonęły ugnie bengalskie, stwarzając, odhsly w wodzie 
hy w lustrze. pełen bajkowego nastroju, krajobraz. Ochucze 
y zakończyły ten niezapomniany wieczór. Grupy sbły 


kohzy, która Szkuci przywi 


wawicziw wracały do swych kwater przez całą szeroknii 
ulie, tańcząc walca figurowego. 

Nazajutrz reno żegraliśmy pukryty patyny wieków 
Bamberg. Nastąpiła jednogodzinna jazda koleją do miasto 
Schweinfurt, skgd miał się ruzpocząć właściwy spływ łu 
<. redeme s Á... Wiko | ... 
sze bngaże na peronie: ktoś się tym zajmie. aby były do 
»łarczone każdemu da właściwego hotelu. (byliśmy bowiem 
zokwuterowani w kilku haelach) my już się a to przez 
całą druge nie. hędziemy troszeżyć. Przyjechaliśmy lu prze- 
<A peni dima wikia n Żaskizninkcwy, piis 
radošei, wielkie święta. Bagaże = to rzecz druhu Ielmuta 
Sehmid-nelenherga, 


Przed dworcem na placu rżnie kapela inarszu powital 
nego, Wychndzących z dworca wiuślarzy witaju sympatycz 
ne panienki, wręczając im małe wiązanki róż. Cchcinłoby się 
w podzięce enłować te uśmiechnięte, rumiane policzki. 
Lecz ota zbiera się na burzę, Na chodnikach  tlumy. 
Każdy uśmiecha siç, podnawi rękę, wita... 


Podzicleni na grupy według przynależnuńci państwowej, 
Irzymając w rekach flogi na drzewcach, ruszamy z przed 
dworca pochodem przez miasto. Na czele nrklestra przygrywa 

um warsza, Tymczasem nad $chwcinfurtem następuje coś 
w rodzaju oberwania się chinury. Mimo to nie przerywał 
iwego pochodu. Ociekając wodą. wstępujemy w progi sta- 
rażytnego ratusza, Tu w wielkiej sali wita nas przyjazną 
mową burmistrz miasta i dowelpnie nawiązuje do ulewy 
powiada, że jakkolwiek merwalny nrojckt, uby splynąć tu 
Z Hamlergu Menem został puniechany, to jednak spły- 
nelśmy na Sehwciafurt po wioślarsku na deszczowej chmu- 
rze. Kiedy ceremonię przemówień zakończono i wioślarzy 
opuściii sale ratuszawą udając się do hoteli, można była 
zauważyć, że na podłodze, gdzie stali, potworzyły się tu 
i owdzie małe kałuże, wszyscy buwiem mieli spodnie do 
kulan, jakhy zanurzone w wodzie, Trzeba Je była teraz 
czemprędzej odprasowywać, Krawcy Schwelnfurccy niewat- 
pliwie odczuli w tym dniu nadmiar pracy. 

Po obiedzie, spożyłym w sali hotelu „Hosa“ nastąpił 
przydział łodzi poszczególnym zułogom. Nyły to prawie 
wszystko „półbęki”, z których część miała dulki angielskie, 
<zęść zań ruchome, Tylko jedna łódź na B krótkich wiosel 
wchodziła w skład całej flotylli, złażonej z 25 jednostek. 

Z kolei odbyło się uraczyste „olwarcie" właściwego 
spływu. Nad hrzegiem Menu, w miejscu z którego futro 
zrana mieliśmy odpłynąć i na którym spoczywały przygo- 
owane do odjazdu łodzie, whita 7 dość wysokich masztów 
Przy każdym z nich -tangł teraz marynarz" miejscowy, 
trzymając w ręku sznur i wiełką flagę, przygotowana ilu 
wciągnięcia na maszt. Przy swoich flagach skupily się od- 
powiednie grupy narodowe spływawiczów. Na dany przez p. 
Polte sygnał, wioślarze stanęli nieruchoma na haczność 
2 Jednocześnie 7 flag państwowych wzbiło się ku górze 1 za- 
wisło na masztach, zwłastując inaugurację spływu. 

Pa tej podnioslej ceremonii odbyliśmy przejażdżkę stot- 
em w górę Menu. Zwiedzanie Zakładów Fichtel í Sachs 
zastała zaniechane, natomiast przyjęci byliśmy podwicczor- 
kiem w kasynie pracowników tych zakladów. Nastąpiły lu- 
laj popisy grup narodowych spływu, czym kto mógł i umiał: 
tańcem. gre, śpiewem, monologiem. Polacy odtańczyli ober- 


ka, zakończonega efektownie przypadkowym przewróceniem 
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przez tancerza swej tancerki, eo wywułało ogólna wesołość 
pizyczym większość widzów byłu przekonana. że len upa 
dek — to jedna z figur oherka. 

Wieczorem w lejże suli hotelu „Ross“ odbyła siç ur 
czysta wieczerza, ukraszona nowym cyklem przemówień 
u zakończona jak zwykle tańcami. Jak daleko urganiza 
tarzy przyje chwcinfurcie posuneli się w swych wy 
siłkach, świadczy faki, że przygotowano i wygłoszuno król 
kie przemówienia powitalne we wszystkich 7 językach. Nas 
uczywiście interesowało specjalnie przemiwienie polskie 
Wszystkie te przemówienie, udczytywane przez  jednek 
„boligłoty”, wzbudzały szczery śmiech, gdyż były niemoż! 
Wie znieksziałcone. Pomym hy? Jednak dobry i wywarł jak 
najlepsze wrażenie. Podczas tej miłej biesiady oldarowaw 
nas małym cyklem pocztówek z widokam Menu pad 
Sehweinfur 
wroci dla uczestników spływu, na pamiątke 

Nazajutrz, w pochmurny i dźdżysly ranek, durwaliśm; 
sę swrosze 


w S 


em, wydanych, juk to byla zaznaczone na od- 
specjalni 


po trzech dniach „lądowych przyjemności”. 
du wioseł, shy za ich pomo 
nek Menu dlugości 52 km 


przemierzyć pierwszy udei- 
ze $chwemfurtu do Kilzingen 


Cała flotylla zaraz na wslępie skupiona w pierwszej 
1 jedynej w tym dniu śluzie Schweinfurt, wygladała nader 
okazalo, u nowel mulawniczo., Pomimo chłodnego runku 


z denzezem „ 


zącym na włosku”. u może właśnie dlutegu 
wiosławało się bardza przyjemnie. Znacznie pomagal ilość 
silny prąd Menu, nie tamowany tutaj na odcinku 46 km 
żadnymi śluzami, vak że łodzie mknely 2 szybkością oku 
15 km. na godzinę. 

Men zaprezentował się nam Jaku rzeka n brzegach zna- 
kumicie uregulowanych, niskich, które dopiero w pewnym 
oddaleniu wznoszą 
przew 


s twarząc wyniosłe stuki. pukryle 
nie winnicami. Ciemna wnda wypciniu głęboko la 
kyskn, szerokości nie mmejszej, niź Wisła pod Krakowem 

Na pnłowie drogi do Kilzingen. w micjscu. gdzie Men 
tworzy nicomal zamknięte koło. leży wśród winnie, zno- 
ne z wyroha wina. mi 


ślcczko Eschendorf. Tulaj za 
Irzymallśmy śię, ahy w obszernej i doslalnio urządzonej 
gospodzie „nod gosia nózky* spożyć z wielkim apetytem 
oUfity i dość smaczny abiad z winem i doskonałym piwem 
Oczywiście, jak zawsze i wszędzie voprzedzone to byłe 
przemówieniem powitalnym. wykłow „nym tym razem przez 
pana burmistrza Eschendorfu tuż nad brzegiem rzeki, zo- 
raz po wylądowaniu ostatniej łodzi. 

Guła główna uliczka Eschendorfu była gęsto zawieszona 
flugami ze swastyką, co przyczyniało się do odświętnego. 
wyglądu minsta, Po obiedzie zwiedzaliimy znane w tel 
okuliey, obszerne piwnice, gdzie hyło duża beczek i hute- 
lek wina. Poczem nastapila „wspinaczka”, (coprawda tylko 
przy pamocy nóg) spadzistą ścieżką wśród winnic na wy- 
soki hrzeg Menu, ozdobiony zameczkiem Vogelshurg. Ma 
m» byłą tulaj ochłodzić się dobrym winem, objąć wzro- 


Krajohraz Menu nu trasie spływu. 


— SPORT 
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szerszy horyzont. a po drugiej stronie wzgórzu zoba- 
Mer rzgcy lulaj uwa ciekawa pellic 


Kiedy zbliżałiómy się do Kirzingen, ukazała się jadaca 
nam naprzeciw ósemka z załogą wyłącznie damską. Powila- 
lišmy je gromkimi, radosnymi okrzykumi w różnych języ 
kach. Panienki przestały wiusłować i poczęły obrzucać nas 
kwialumi, którym: wypelnúy sobie całą ósemkę przed ol- 
Jazdem. Kwiaty gęsta padaly do naszych łodzi i do Menu 


sine Cornos Wyławialiśmy je potem z wody rekama 


1 wiosłami, ujęci tym podhijającym serca romatycznym 


> 


W Kitzinącn na brzegu powiewały z wysokich masz 


wielkie flagi siedmiu państw, wskazujące mie 


© lą 

wania. Należy nawiasem dodać, że flugi te po npuszeze 
sa pomy ir. oaj mw «i były seipie pa 
jane i śpiesznie przevazune mitejn do następnego miej 
sca postoju, gdzie we! 


axano je na uprzednie przygót 
nad brzegiem maxzly jak, śe z chwiły przybycia floty) 
jnż jej z daleka pokazywały gdzie lądować Zilarzyło siç 


w 


ne 


tylka raz jeden male opóźnienie: łodzie już lądowały, a 
maszty leżały nad brzegiem nbok przygotowanych dołków 


jeszcze niewknpanc. Widocznie spływ o godzinę zawczceśnie 


= newy 


Tłumy ludności wyległy na brzeg, aby widzieć i wila 
przybywa'uce, międzynarodowe załogi. Wilała je też ma 
szem dohorowa orkiestra, przedstawiciele miasta, wladz 
klubu wioślarskicgo. Aby usprawnić i przyśpieszyć łąda 


wa 
rie przygotowano dodatkowy pomost, tak, że jednocześnie 
mogły ladnwać po $ łodzie. Zadaniem uczestników spływ 
było tylko wysiąść z łodzi i zabrać z niej swojo przedmioty, 
Kto inuy odbierał łódź, odprowadzał jg, luh wynosił aa 
przeznaczone miejsca, Tak było wszędzie i mile świadczyła 
o wiclkiej troskliwości, z jaką na calej trasie nas trakto- 


wano. Honory domu czynjono istotnie z wdziękiem, zasiu- 


gujacym na pełne uznanie, a nawel i podziw. Drużyny, od 
bierające ludzie przy lądowaniu (nieraz trzeba było zanu: 
dych, do~ 
„bądź 
ç nam, że ukończyliśmy 
Jakiś ważny zwycięski bieg, i olo rezultatem zaszczylnej 
wygranej Jest, że już nam, up: 
awalają futygować sie wynoszeniem łodzi. . 


rzać się pa pas w wodę), składały się bądź z mł 


rodnych wioślarzy, bądź z młodzieży hitleruwsk 


też z żołnierzy. To też zdawała 


onym i znużonym, nie po- 


eczorem w obszernej hali klubowej bogato przystra- 
jane] zielenią, adhył siç bal letni. W przerwach między tań 
cami potuczyło się sporo przemówień, przyczym najdzicl 
nicjsza wioślarka miejscowa, z pochodzenia Polka, Wykla 
slwszy kilka zdań. pełnych wdzięku, wręczyła p. Polte po- 
miąlkowy puchar, napełniony 


em. Puchar ten rychło 
upróznili kierownicy poszczególnych grup  narolowyc! 
poczem kierownik grupy holenderskiej, chudy, wysoki 
M-letni haron van der Feltz wygłosi? w imieniu wszystkich 


nezestników spływu dowcipne przemówienie dziękczynne 
pal adresem władz miasta Kitzingen i władz kluhu, 
Daw ata się caraz bardziej uczuwoć jedyna 'duh za stro- 
na tej cudownej imprezy: brak czasu na... sen, Cala doba 
howiem była ..szezeln 


wypełniona. przewidzianymi zresz- 
ta w programie tak miłymi atrakcjami. że żaden z uezeslni- 
ków nic zrezygnuwałby z nich za skarby świata Tuki pełen 
nlrakcji i wrażeń dzień kończył się zazwyczaj lańcam 


wcześniejsze niż po północy zaprzestanie zahawy, wyma- 
zało dużo młnej wali, na którą tylko niewielu siç zdoby- 
wału, A wstawać trzeba była zgodnie z programem prze- 
ważnie około gadz. G-ej, żehy się ogulić, (każdy chcinł hy 


piękny codzień!) umyć, ubrać, spakować, zjeść śniadanie. 
napisać jakąś karię z pozdrowieniem i siawić się na czas 
na zhiórkę. naznaczaną między godz. 7 a 8 rano. To leż 
czereda wioślarska bywała znużona z niewyspania, pokon) 
wała je jednak młodością i humorem. 
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Dzieñ następny (ezwartek 14 lipca) przyniósł nowe, 
odmienne wrażenia. Pojechaliśmy kolcja z Kitzingen do 
pabliskiej Norymhergi, aby zwiedzić len stary, szacowny 


klejnot wśród miast niemieckich. Przed lwe+*w wiwawan 


każdemu z nas zwięzly przewodnik z planem, z którym od- 
byliśmy dłuższą przechadzkę pa mieście wzdłuż zabytkn- 
Sj murów obronnych. Przy wprzyjajacej pogodzie zwi 
dzaliśmy następnie 2 niemałym zamiercsowaniem, odnawia- 


ny obecnie, dawny zamek obronny, oraz, odznaczające się 
rrzedziwnym czarem minionych ków, dzielnicę staro- 
mii tak, jak- 


jską, w której dom Albrechta Dürera wyj 


by go dopiero wczoraj upuścił mistrz. 

Po wykwintnym obiedzie w najlepszym chyba lokalu 
restauracyjnym, udaliśmy się do historycznego ralusza, 
gdzic w jednej z wielu obszernych sal powitał nas bardzo 
uprzejmie burmistrz Nurymhergi, będący zarazem wysokim 
dygnitarzem parlyjnym. Mównica, z której wygłosił swe dluż 
sze, miepozhawiane akcentów politycznych, lecz wzbudza- 
jące sympatie przemówienie, wynurzała się z wielkiego bu- 
kietu kwiatów. Należy z uznaniem podkreślić talent kraso- 
mówczy prawie wszystkich dygnitarzy lokalnych. którzy 
zręcznymi i zajmującymi mowami witali nas al Bamhergu 
poprzez Würzburg i dwanaście innych miast 1 miasteczek 
aè do Frankfurtu, dzięki czemu mów lych słuchało się 
z przyjemnością, W odpowiedzi — zachwyt dla Narymkergi 
ze strony gości, przybyłych z 6-ciu obcych krajów, wyraził 
2 kolei jedyny reprezentant Węgicr dr F. Kówessi, Zachwyl 
tem jeszcze się wzmógł gdy każdy z polecenia pana bur 
mistrza otrzymał dużych rozmiarów wydawmielwo albu- 
mowe, zawierające 24 plansze rotograwiurowe, ukazujące 
piękno tego „najmilszego miasta Rzeszy”. 

Przez dłuższy czas przehywaliśmy w murach ratusza. 
obchodzac jega sale, galerie, wspaniałe korytarze, krużgan- 
ka, dziedzińce i może największą osobliwość; ciasne pod 
ziemia, mieszczące niegdyś kalownie i straszoc cclki wi 
ziemne do których wirącana za różne, nawet pospolite prze- 
winieuja; widok tych celek przejmuje zgrozą. 
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Opuściwszy ratusz, zajęliśmy miejscu w kilku wygod- 
nych aulobusach, które powiozły nas na tereny słynnych 
kongresów partii narudowu-socjalistycznej, położone tuż pod 
Norymberga. Na terenach tych dokonywane są obcenie ol- 
brzymie prace inwestycyjne W publiżu stadionu, na któ- 
rym dotychczas odbywały się kungresy partyjne, buduje sie 
nawy, o wiele wspanialszy, obliczony na 420.000 usóh. Pole 
marsowe do rewii wojskowych lśni biela marmurowych 
trybun i kalumnad. Nicen dalej wre praen przy hudawie 
kigantycznego gmachu, maiącegu służyć również kongre- 
som partyjnym, prawdopodobnie w razie niepogody. Co- 
losseum rzymskie zapewne zbludłu by przy awym kalosie 
którego polężne ściany skrywa jeszcze sieć rusztowań. Do 
tych prac, zakrojunych na niezwykłą miarę, dodać jeszcze 


należy budowę kanalu, który w najbliższej przyszłości 
pezetnie okolice Norymbergi, łącząc en z Dunajem, a mu- 
rze iene z Czarnym, Stara Narymberga imponuje za- 
bytkami, a nowa - rozmachem i rozmiurami dokonywanych 


pr. 


kończeniem wrażeń norymberskich był podwieczarck. 
którym przyjął nas miejscowy Klub Wioślurski. Obok przy- 
stam ustawiona w ogrudzie dwa długie, ozdobnie nakryte, 
stoły, przy których 120-0sobowa rzesza spływowiczów, nasy- 
cona wzrokowo, przyMąpiła, ochoczo du gaszenia swych 
pragnień wonnę kawa z lortami. 


Program zapowiadał wieczór „wolny“ jedyny w cią- 
gu catego spływu, Kazdy z zadowoleniem myślał o tym wie- 
ezorze, planując sobie odrobienie różnych zaległości i za- 
bañ, Tymczatem powról kuleją do Kitzingen nastąpił 
już pa gadzinie 22, tak že owe plany spaliły na panewce, 
i wkrótee po kolacji, którą każdy spożył w hotelu lub go- 
spodzie, w ktńrej mieszkał. najbardziej nęcący rzeczą oka: 
zał się... spoczynck. 


Władysław Grzełak. 
(Dnk. nastąpi] 


Zebranie Europejskiego Zwiqzku Żeglarskiego 


Dnia 14 sierpnia r. b. odbyło się w Wannsee pod Berl'- 
nem pierwsze zwyczajne zebranie utworzonego w roku u 
biegłym na konferencji w Monachium Europejskiego Zwiaz- 
ku Żeglarskiego. Nowy ten związek ma, Jak wiadomo, na 
celu ustalanie jednolitych norm dla żeglarstwa śródlądowe 
go i przyhrzeżnego. 

Na konferencji w Wannsee byli obceni przeds‘ awi 
Niemiec, Estonii, Polski, Szwajcarii i Węgier. dugosławie, 
klóra niedawna do związku przystąpiła (Hcogradzki Yacht 
Club) nie mogła tym razem przysłać swego przedstawiciel. 

Jak wynika z korespondencji przeprowadzunej z org 
żeglarskimi państw curopejskich, która refero- 
wał sekretarz generalny E. Z. Z. p. Lindenberg. należy ocze- 


ele: 


kiwać w niedługim czasie przystąpienia da związku Ru- 
Łotwy i Holandii, oraz organizacji młodziczy an- 
kielskiej (Cambridge i Oxford). Przedstawiciel lych ostat- 
nich mr Morris, który przeprowadził wsiępne rozmowy juz 
w czasie Tygodnia Kilońskiego, nie mógł przyjechać do 


Wannsee na l4-ega sierpnia i będzie w Berlinie dopiero zu 
kilka dni. Ciekawe jest stanowisko, jakie w nstetnich cza- 
such zajmu'a Anglicy w odniesieniu da żeglarstwa na 
jachtach micczawych i małych jachtach kilawych, a wier 
do spraw, kińrymi się do niedawna prawie zupełnie nie in 
teresowali, Jak wynika z korespondencji z prezesem 1. Y. R 
| Sir Burton'em | ustnych oświadczeń p. Morrisa, w Anglii 
jest coraz malej bogatych ludzi, których stać na duze jach- 
ty | ich utrzymanie i dlatego zaznacza się zwrot ku jed- 


nostkom mniejszym í mniej kosztownym, (prócz tega An- 
Elicy przychodzą do przekonania, że szkolenie młodzieży na 
jachtach małych jesl bardziej celowe í korzyslne. 

Z pośród kwestyj, które hyly na porządku dziennym 
zebrania, najwięcej czasu zubrała dyskus a nad typami 
Jachtów. ktáre moją hyć wprowadzone Jaka klasy Europei- 
skiegu Zwięzku, Chodzi mianowicie o to, żeby w każdym 
państwie należącym do F. Z. 2. były pewne typy Jachtów 
śródlądowych te same, ca ułatwi urządzanie regat między- 
narodnwych, W większości państw. które rozporządzają 
odpowiednimi terenami (icziora, laguny, zatoki) okazala 
się pnirzcha ustalenia odpuwiedniego typu śródlądowego 
jachtu kilowego, który nadawał by się przede wszystkim 
da regat, a potem też do turystyki weckendtowej. Juko tuka 
klasę przyjęta zaprojektowany przez znanego koónstruklora 
inż jacht kilowy o 30 mkw żagla, po przedyskuto- 
weniu i uzupełnieniu przepisów hudowlanych. Da tej spra- 
wy powrócimy je.zeze na lamach „Sportu Wodnego” po 
otrzymaniu usialonych ostatecznie rysunków | przepisów. 

Za klasę związkową uznano również /olę 22 mkw roz- 
powszechniona bardzo wśród członków F. Z. 2. (Jugosła- 
zbudowała ich np. ostatnin 12 sztuk). 

Wszystkie państwa przywiązują coraz większą wagę 
do szkalenia w żeglarstwie młodzieży i lo te] najmłodszej. 
poniżej lat 18-u. Ponieważ największą zaprawa su regaty 
i to w jaknajszerszej konkurencji, więc zachodzi potrzeha 
organizowania regat międzynarodowych dla tych najmłod- 


wi 
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szych adeptów sztuki żeglarskiej, a ca za tym idzie ustale- 
uie jednolitych typów jachtów dla tych regat. Muszą one 
odpowiadać specjalnym warunkom, a więc: hyć tanie, łatwe 
dn budnwania nawel własnymi rękami, dostosowane do sil 
jeszcze fizycznie nic zupełnie rozwiniętych młodzieniasz- 
ków i słateczne. Wysuwana przez niektórych międzynarado- 
wa dwunastka szarpi jest za droga i, jak wykazały regaty 
w Kilonin, za trudna do manewruwania dla młodych rąk, 
a także i nie do 


slateczna, wymagająca dobrej wagi du 
halastowanis. E. Z, 2. zatrzymał się na uzarpi 10 mkw. 
tzw. „Piraten-Klasse", zresztą hardza podobnej da naszej 
klasy „Z“, W Niemczech koszt takiej juli na stoczni wynosi 
okuło 600 RM, jezeli ktoś ja sam, koszt jest około 
300 RM. żeby ułatwić budowanie lakich łodzi prywatnie, 


Puduj: 


niemiecki związek żeglarski xkłanil niektóre stocznie do 


wyrobu z grubsza pszycięlych części, które można po przy- 


stępnej cenie unhywać 

Wielką trusky E. Z, 2, jest kwestia regat międzynara- 
dowych, W tej chwili xyluucja jest tego rodzaju, że żeglarz 
musia? hy mieć urlop ad maja da końca września i w tym 
ukrexie jeździć bez wytchnienia z jednych regat nu drugie 
Dlatego należy ograniczyć ilość regal międzynaroduwych 
urządzanych przez jeden kraj do jednej rocznic. Kraje sq 
sladujące ze soha winny ulażyć się między sobą 1 urządz 
regaty na przemian co druki rok luh organizować je wspól- 
- 


Na wniosek delegata Polski wchwalnno organizować re- 
katy o mistrzostwo Europy co roku w innym państwie, n 
nie jak dotychczas w tym kraju, któregu 2eglarz osiagnal 
mistrzostwo w roku ubickiym. System ten był zły, gdyż 


| Mistrzostwa Kajakowe 


Waxholm jest siedzibą szwedzkiego sportu wioślarskie- 
Ka. uddalany u 14 mil morskich od Sztakholiny, brzegi pu 
lada wiclee urozmaicone bo twarzą w wielu miejscach 
miewielkie zatoki, wrzynające się w ląd mniej lub więcej 
slębuko. Morze zaś jest tulaj usiane licznymi wyspami któ 
rc tworzy malownicze lak zwane „skory“ a najsłynniejsze 
7 nich ta sztokhalmskie. Waxhalm stało się z czasem let- 
niskiem, gdzie lalem tysiące mieszkańców spędza swój wol 
ny czas. Jest tutaj istny raj dla wszelkich sportów wodnych 
i wymarzony lor wioślarski i kajakowy. 

W dniu ñ sierpnia odbył się tu IX Kongres I. B. K 
klóry powzlał szereg uchwał. Między innymi przyjął wnio- 
sek polski o wprowadzenie języku pulskiego w czasie uhruil 
Kongresu. Skorzyslału z tego wniosku Szwecja uzyskując 
również prawo korzystania z swegu języka. Na wniosek 
Szwajcarii przyjęto system znakowania szlaków wodnych 
wg wzoru szwajcar.kieko. Szereg wniosków w sprawach 
sportowych i turystycznych przekuzul Kongres specjalni 
wybranej Komisii Sportowej. której przewodnictwo powie- 
izy} delegatowi Polski mjr Sekundzie. Do Komisji weszła 
1ównież p. Padharska dla spraw turystyki międzynaroda- 
wej. Najbliższe posiedzenie prezydium 1. R. K. ma się od- 
być w Warszawie w kwietniu 1939 r. Ponadla Kongres po- 
wierzył Polskiemu Związkowi Kajukawemu organizację Il 
Alistrznstw Świata w Polsce w r. 1842. Delegut Polski dzi 
kując delegatom za len zaszczyt złużył zastrzeżenie dunia 
niu jej przez władze pol- 


ji po zatwierdzi 


astatecznej decy: 
skie. Prezydentem 1. H. K. wybran 
cy, I wiceprezydentem zostal p. Aubier - Szwecja i UL w 
ceprezydentem p. dr Backman Finland klora w r. 1940 
urganizuję Olimpiady. Ze sprawozdań delegatów 14 państw 
ropy, ponieważ delegaci Ameryki i Kanady nie przybyli 
na Kongres, wyniku, że rożrasl puszczegilnych Związków 


p. dr Eckerta 
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dawał awantaż żeglarzom kluhu organizującego, ahezna- 
nym lepiej z warunkami lokalnymi. W myśl tej uchwały, 
regaty o mistrzostwo w olimpijkach odbędą się w roku 
przyszłym na jeziorze Balaton na Węgrzech. 


Postanowiono wprowadzić jednolity sposób obliczania 
punktów na regalach międzynarodowych, a mianowicie we- 
dług formułki punktacyjnej tzw. „nordyckiej, używanej 
Już od szeregu lat przez żeglarstwo bałtyckie i Europej- 


ski zek Jachiingu Lodowego. Formuła ta opiewa: 
4 amna 

p — 50 ) gdzie oznacza ilość jachtów 
. . 


zgłoszonych do regat, „a“ osiągnięle kolejne miejsce u celu. 


Z inicjalywy P. Z, Ż. znalazła się na porządku dzien- 
uym obrad sprawa trypiyków dla lodzi. Przywiezione przez 
delegata polskiego wzory tryptyku wzbudziły duże zainie- 
mie, W rezultacie pruszuno P. Z. Z. o przesłamie st- 
2. nadpowiedniej i wzorów tryptyku 
w s tryptykowej, celem rozesłania ich <a 


re'ow 


krelariatowi 


Bozwaano i przyjęto w zasadzie sprawę ograniczenia 
ilości żagli: na regatach do dwuch kompletów, jednego na 
silne i jednego na słabe wiatry. Żagle muszą r 
numery, Żagle hez numerów są niedopuszczałne, a komisja 
rigałowa ma prawo jacht bez wenak na zaglu me dopuścić 


te same 


do startowania. 

Wreszcie postanowiono adbywać doroczne zebrania E. 
Z. 2. każdym razem w inuym kraju, według kolejności 
przystąpienia do związku. Wobec tego w raku przyszłym 
się w Jistopadzie w Nudapeszcie, a w r, 
Czesław Pelelenz 


zebranie odbędzii 
1940 w Warszawie. 


Świata i Kongresu |. R. K. 


poczynił znaczne postępy lak w kierunku pracy sporluwej 
jak 1 lurystyki wodnej. Na uwagę zastuguje przystapienie 
do 1. R. K, Japanii, która będzie pierwszym państwem azja- 
tyclam w I. R. K, Organizacja turystyki wodnej i jej pro- 
pugandy przez P. Z. K. zyskała na Kongresie ogólne uzna- 
nie wszystkich delegatów. 

W dniu 6 i 7 b. m. odhyły się pierwsze Mistrzostwa 
jata otwarte uroczyście przez Prezydenta Okregu Sztok- 
halmskiego. Pa defiladzie zawodników 14 państw a miano- 
wicie Anglii, Bel Finlandii, Francji, Czechosłowacji 
landii, Norwegii, Niemiec, Łolwy, Polski, Szwajcarii, We- 
gier i Włuch odhyły się biegi na 10.000 m. W biegach ka- 
jsków jedynek startowała 1B osad z 14 państw. Bieg ten 


$ 


Nasi kajakowcy w drodze do Szwecji. 
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Czesław Sobieraj wicemistrz świutm w biegu na 10.000 m 


przyniósł wiele niespodzianek i zawiódł stawiane harosku 
py przez prasę szwedzką, Mistrzostwa świata zdobyła Szwe- 
cja, zaś Polska wicemistrzostwo przez Czesława Š 
z llareerskiej Drużyny Wilków Morskich z Poznaniu w do 
skonałym czasie i pięknym stylu, dysłansując Niemców, 
których zawodnik usadowił się uu dopiero 4 micjseu, oraz 
Danie. Norwegię i Czechosłowację. Zwycięstwa Sobicraja 
była zupełne niespodzianką dla powyzszych puństw tymbar 
dziej, że styl Sobieraja górawał nad wszystkimi zawadni- 
kami. Zwycięstwo swoje zawdzięcza »ystomalycznemu tre- 
ningawi, doskonałej taktyce zawudniezej 1 nieprzeciętnej 
mocy swego charakieru oraz ambicji. W dwójkach kajako 
wych Mistrzostwo zdobyła niespodziewanie Szwecja, bijąc 
Niemeów, którzy zajęli następne dwa miejsca, Osada palska 
Lisiñski Wcejszewski z Klubu Kolejowego „Pomorzanin 
"Toruń zajęła 9 miejsce, pozastawiając zu soby ilaskonały 
Donię, Czechosłowację í Anglię. Do półmetku madą nasza 
byla nawet w prowadzeniu, lecz brak taktycznega opanuwa- 
nia i rutyny częstych startów międzynarodowych w składzie 


bicraja 


tej osady, spowodowału załamanie się jej na 7 km spowadu 
zbyt szybkiego tempa. W skłudakuch jedynkach mistrzostwo 
zdubyła również Szwecja, zaś wicemistrzostwo Węgry 
cy usadawiają sie na 3 miejscu, żoś wicemistrz Europy 
Eberhardt Francja zajat dopiero 5 miejsce Dotychczasowy 
mistrz Europy oras zdohywca złotego medalu ollmpliskiego 
Mradetzki wycofał siç 2 biegu. W skłądukach dwójkach mi- 
sIrzostwo mistrzostw» zdubyła Szwecja, Niemcy zæ- 
jęli dopiero 3 i 4 miejsca. W kajakuch czwórkach hiek 
był siç w konkurencji międzypaństwowej Szwecja Niemcy 
1 mistrzostwo zdobyły Niemcy przed Szwecją, zawdzięcza: 
ięstwa tylka Kidawi 1 Szornowi. Również bieg 
ck dwójek odbyt się w konkur miedzypaństwa- 
Niemey Czechosłowacja Mistrzostwo zdobyła Czecha- 
eja przez doskonalych mistrzów olimpijskich Breaka 
i Karliku przed osadą niemiecka Welastobł 3 Proissł 

W dniu 7 h. m. odbyły się biegi na WODI m. oraz na GM 
m. dla pań i kajaków żaglowa 
mey przed Szwecja i Danią Osada 
siński zastała wyelimino- 


U 


h, W biegu kajaków dw ek 


mistrzostwo zdobyli 
polsku w składzie We. 


jszewski 


wana w przedkieguch, napotykając nn najsilniejszych Zu- 
wadników w swoim przedbiegu. (zas nzyskany 4.5 
lepszy nd 7 miejsca w finale a 14) sek, W kajakach j 
kach mistrzostwo zdobyła Szwecja przez doskunolego Wiil- 
marka, który raku jedyny zawodnik mistrzostw zdobył pn- 
ne mistrzostwa Światu nx 10400 i LAUR m. Sobieraj 
Czesław zajął 4 miejsce, różnica czasem 540 sek. gorszym 
o 78 sek. od Szweda. Stoczył ciężką walkę z Iracdetzkim, 


a więc 
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al 
rmerer, Niemcy. 


który zajął 3 miejsce i Eberhartem, Francja, który z 
dopiero 8 miejsce. Na 2 miejscu był C 
Bieg kanadyjck dwójek i jedynek odbyt sie jako międzypuń- 
stwowy Niemey —Czechosłowacja, Mislrzam w obu konku- 
rencjach zostal Niemcy, bijąc dotychczasowych fawarytów, 
Czechosłowację. Również bieg czwórek kajakowych odhył 
sę w konkurenc międzypańiinowej Ñ 
w którym Niemcy zdoh rzostwa 
W biegu kajaków jedynek pań na 600 m mistrzo,two zdo- 
była Finka Kalka przed Szwedky. Hieg ten ukończyła jaku 
pierwsza Pawlisowa  Czechusłowacja, lecz z powodu za- 
jcchania toru i złożenia protestu przez Finlandię, zustała 
zdyskwalilikowaną. Był to Jedyny incydent mistrzostw 
świata. W dwójkach pań mistrzostwa zdobyta 
wacja przez Puwlisowu i Zwolankawą przed 
W: kajskach żaglowych mistrzostwa 1 wicem 
byłu Szwecja przed 


emay- Szwecj 
mistizostwo i wicemis 


frzostwa zdo- 
(remcumi. W ugólnej punklacji Mie 
Arastw Świata Pulska, wysyłając tylko dwie osady, jedyn- 
kę i dwójkę, zajęłu szóste miejsce. No czele tubeli usado- 
wili się Niemcy przed Szweduni. Puchar Narodów zdobyłu 
Szwecja za największą Ilość zdobytych mistrzostw w po- 
szczególnych konkurencjach. 

Na marginesie pierwszych mistrzostw świata warta z 
znaczyć, że cztery biegi odbyły się jaku biegi międzynań” 
stwowe i będzie rzęczy Komisji Sportowej I JQ K. oby na 
przyszłość mogły wię udbyć dane konkurencje a ile się zgło- 
si do nich connimniej pięć państw, Pożądunym jest rów- 
nieł przedłużenie czasu trwania misirzustw na trzy dni 
z UWogi na zbył wyczerpujący wysiłek dla zawndników, 
zwłaszcza na dłuższych dystansach i wobec przedbiegów 
przy dużej ilości zgłoszonych osad. 

Wyniki ogólne: 

10.000 m: 


K2 1. Szwecja Johansson Herndtsun 43.290 
2. Niemcy Triele Eberle 14066 
3. Niemcy Kainz= Maurer 44.21.1 


Osadu polska Wejszewski QLisiñski zajęła 6-40 


miejsce, seww 46364 

Szwecja Widmark 4642.8 

Polska Sahicraj Czesław 106.6 

Szwecja `... 4840.7 

S2 1. Szwecja — Hellstrand Helsvik 42015 

Szwecja =~ AlaustrumJohanssun 42.37.7 

mcy Krebsa Fuels 4709.0 

si A kaja — Hogicn ORL 

2. Węgcy = Balaton Kumill 51.49.7 

3. Niemcy = Nawalzki 51.59.3 

Rieg międzypaństwnn: 

C2 1. Częchasłowacja Karlik Mrak iem i 

2. Niemey — Weinstabl = Pronssi uas 

3 Niemcy - Uulsenberg Jurgens Maras 
hien mied upaństwowi: 

KA 1. Niemcy ma 

2 Szuccja -wa 

N LL 


ULE 
KI I. Szwecja 
L w 


Widmark 
(amerer 
Hradetzki 


1. Nieracy 


L Polska Sobieraj Czesłuw 
K2 1. Niemcy Triebe= Eherle 
|) <. Buo Rerglund 


3. Dania ` Larsen =Jorgenssen 
K4 1 Nieme, 


Herę mied qpaństiewwy: 


Ra | X 448.2 
2. Niemcy LOBA 
é wan 4.10,5 
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Bieg mied upaństwowy: 
(a 14% y — Neumiller 6.45.8 


3. Czechosłowacja 
heg miedzypañsiwowg: 
G2 1. Niemcy - Weinsluhl Proissl 5473 
2. Czechosławacja 5.523 
3. Niemcy 554.5 
600 m 
KI 1. Finlandia — Kalka 
2. Szwecja — Bergzwist 
3. Dania Thirsted 
h2 1. Czechusłow Puwlisowu Zwalankawa 3052 
Niemcy ~ Lehmenkihler Kropp 3455 
3. Dania = Lange Thiested 3.061 
Kajaki żogłowe Tij, m IRK 8 mil morkieh. 
1. Szwecja — Eriksson 46 phi 
2, Szwecja — Holm 43 pkt. 
3. Muas 33 pki 
Obserw. 
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Władysław Nadralowski Mistrz Juraty na swej „W4“. 


Kronika Pływacka 


Zawady pływackie w Bielsku 


W dmu 14 sierpniu r. b. na pływalni miejskiej w Bi 
sku odbyły się zawody pływackie z udziałem zawodników 
węgierskich i polskich, Wyniki pierwszego dnia zawodów 
były następujące: 

100 m ntyłem klasycznym panów w konkurencji mie 
dzynarodowcj: 1) Hosbolay (W) 1:18.4, 2) Heidrich (P) 
TARA (powy rekord Polski, $) Kuhik (Eieszyn) 

200 m ałplem kłaspeznym pań: 11 Secligerówna (Biel 
ska) A6, 2) Kandelówna (Kotowice) 3:41, 3) Pios; 
kówna (Kalowiee) 3:47. 

100 m nawznak panów w kankureneji międzynaroda 
wej: 1) Kumant (Warszawa) 1:18,8, 2) Kowalski (Kraków) 
1:20, 3) Węgier Ilagcai 1:128. 

100 m stylem dowolnym pań: pojedynek między naj 
lepszymi polskimi pływaczkami w ej konkurencji zukoń- 
czył się no raz wtóry zwycięstwem Keutochwilówny 1:15,7 
przed Dowidowiczówną 


afria 7X50 m. styłem dowolnym w konkurencji mię 
dzynarodowej: 1) Polska 3:51, 2; Worry. 

Sztafeta 32100 m: 11 Wegry 3:484. 2) Polsko 

W skokach z trampoliny picrw:ee miejsce zajął Wękier 
130 46 pkt przed Maerzem 121 26. 

100 m dawotnym pandy 
2) Wegchazy (Węgry) 1:03 b 
mecz waterpolowy między reprezentacją Śląsku i M T. K. 


Besehevody 
1) Jędrysek (Giszowiec) 1 84.5, 


uńczeme odbył się 


Budaneszl, w którym goście, reprezeniujycy wysoko klasę 
pokonali zdecydowanie swych przeciwmków w słosunku 
10:2. 


Wyniki dnin drugiega: 


00 m atylem dowałnym pań: 1) Kraiochwitówna w 
tacie 2.50 (nowy rekord Pulski), 2) Duwidowiczównu w 3 
mn 

100 m nawznuk puń wygrała niespodziewanie Funfa 
równa w ezasie 1:31 przed Bnunszewską 1.32 

200 m stylem klasycznym panów: łcidrich wyykazał 
znowu swoją przewage, zajmując plerwsze miejsce w cza 
sie 2:54 przed Wegrem Boczpoly 4:02,7, 3) Buin (Polska) 
3:05.2. 

W sztafecie 3X400 m atulem zmiennym Banaszewska 
zrewanżowała się Fanfarównie, wygrywając swoje 100 m o 
dłoń w czasie 1:31. 


zwyciężył Jędrysek 
2 


u piłki wodnej reprezentacja Węgier pokonała 


100 m stylem dowolnym dla panów 
w czasie 5:22.) przed Wękrem Wegehazy 

W mec 
reprezentacię Polski 9:2. 


Jędrysek długodystansowym mistrzem Palski 


Na nowym kanale w Mydgoszczy odbyl się bieg pływac- 
ki na 5000 metrów o długodystansowe mistrzostwo Polski, 
Pierwsze miejsce | mistrzostwa zdobył Jędrysck (Gi 
mie 1:35:01, 2 
wu) 1:36:59, 3) Stefanawicz (gn 


za: 
Smajewski (Polonia Warsza- 
sko Wilno) --1:38:26, 


wicej w c 


Wszystkie trzy wyniki są lepsze od dotychczasowego 
rekordu Polski. 
zka Szumi 
usta 


tujaca w tym biegu zawadi 
yskału czuś 1 


Jedyna st 
duwska z bydyoskicgo Sokola u 


uawlując rekord Pomorza 


Mistrzostwa Polski w Piłce wadnej 


W oslalnim meczu o misirzostwo Polski w piłec 
KSZO pukonał LKS. w stosunku 2:0, spschajuc b. 
wn tabela mi- 


wod- 


mistrza Polski na 4 miejsce w tabeli. Końc 
stzzostw przedstawia ię definitywnie następujsco: 


1. Giszowice 8 19:4 
2. A. Z. S. Warszawa 8 

3. K. S. Z. 0. 8 :9 

LE K Kalowice Ho G0 18:17 
5. Hakoueh Ñ 34 335 


Wyniki pływackich mistrzostw Europy 

100 m sląlem dowolnym. Mistrzostwo Europy zdabył 
0,6, 
01,8, 


Holender Hoving w czasie 59.8. 2) Dove (Anglia) 
3) Kocrocsi (Węgry) 1:01 4) Heibel (Niemcy) 
h) Fisher (Niemcy) 1:01,9. 


400 m stylem dowolnym panów. Mistrzosiwa Europy 
zdobył Rarg. nowa gwiazda szwedzkiego spariu pływackie: 
go Bork uzyskał w finule czas 4:51,86. Wicemistrzem Euru- 


py został Niemice Plath w czasie 4:56,2, 3) Wainwriglt 


6.3. 
H Daumer- 


tAnglia) 4: 


W skokach pań zwyciężyła Angielka Slnd 
Jang (Niemcy |, 3) Child (Anglia) 


Sztafeta 4 razy 10 m stylem dowolnym. Zwyciężyła 
Dania w czasle 4:31,6 przed Holandia 4:39,5 í Anglię 4:51,4. 

1.500 m siylem dowolnym panów: 1) Borg (Szwecja) 
19:55,6, 2) Leivers (Anglia) 19:57, 3) Arendt (Niemcy) 
20:12,6, 4) Grof (Węgry) 20:16.2, 5) Deane (Anglia) 20:40,6. 

200 m styłem kłasycznym panów: 1) Balke (Niemcy), 
2:45,8, 2) Sietas (Niemcy) 2:159, 3) Cerer (Jugosławia) 
2:47,6. 


swoją rodaczką Petersen 1:06,A, Holenderką Van Veen 
1:08,4, Holenderką Malcorps 1:09,6, Węgierka Aes 1-084) 
1 Norweżką Hirsch 1:114. 

400 m stylem dowolnym pań: 1) Hveger (Dania) w cza- 
sie 5:09 (nowy rekord światowy), 2) Vun Veen (Holandia) 
5:27,7, 3) Caroen (Belgia) 5:33,4, 4) Arndt (Dania) 5:3 
5) Schrankova (Czechosłuwneja) 5:434 

W ogólnej klasyfikacji wszystkich konkurencji panów 
pierwsze miejsce zaięły Niemcy, zdobywając 145 pkt 

W ogólnej klasyfikacji pań pierwsze miejsce zdubyła 
Dania, uzyskując 100 pkt. 

W ogólnej klasyfikacji piłki wodnej plerwsze miejsce 
rajeły Wegry 12 pkt. 


Ze Szwecji na wyspy Alandzkie 

Szwedka Sally Bouer, która niedawno przepłyneła cie- 
śninę Kattegat w czasie znuczmie lepszym ud rekardu Jenny 
Kamunerśtnard, nie zadawoliła się tym fenomenalnym wy- 
czynem, lecz w dalszym ciągu rywalizuje z Dunka, pragną 
zdobyć sobie większą niż lainta sławę. 

Ostatnio Sally Baner przepłynęła cieśninę morską pu- 
między Szweeju a wyspomi Alandzkimi w czasie 13 podzin 
i 6 minut. 

Wyczyn ten jest lalwicjszy, niż przepłyniccie przez 
Jenny Kammersgaard Hattyku z Danii da Niemiec. wskazu- 
Je jednak na to, że Sally Bauer jest w każdej chwili gotu- 
wa do wysiłków rekordowych 

Dokonanie w odstępie zaledwie 
kich wysńków, świadczy o tym, 
wielelka ptei „słahcj” jest niezwykle silna í ma stę woti, 
jakiej pozazdrościć mógłby jej najsilniejszy mężczyzna. 


tygodnia 2-ch lak wiel 
Sully Bauer, przedsta 
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Kaliski Międzyklukowy Komitet Wioślarski 
PROGRAM REGAT 
p. n. „PIERWSZY KROK WIOŚLARSKI" 
organizowanych przez Kaliski M.KW. pod egidą P.Z.T.W. 
na rzece Prośnie w Kaliszu dn. 28.VIIL1934 r. 


Bieg 1. Dwójki półwyścigowe podwójne (bieg punkt.), 
w 2 Czwórki nowicjuszy poraz pierwszy startują- 
cych w tej kategorn (bieg punktowany), 

» 3. Jedynki nowicjuszy (bieg punklowany). 

» 4, Czwórki półw. awe dębowe po raz pierwszy 
stariujących w tej kategorii (bieg punktowany). 

» Š. Kojaki jedynki (tor 1.000 m). 

„ 6. Czwórki nowiejuszy (bieg punktowany). 

» 7 Kajaki dwójki (tar 1000 m). 

s 8. Czwórki półwyścigowe dlu wioślarzy którzy du 
dnia 28 sierpnia 1938 r. nie wygrali żadnego bie- 
gu i nie zajęli drugiego micjsca (bieg punkt 

9, Kajski jedynki dle młudziczy do lal 18 (tor 
500 m). 

„ 10. Czwórki półwyścigowe dla pań nowiejuszek (tor 
1200 m), (bieg punktowany) 

ll. Czwórki półwyścigowe dęhowe dla wioślarzy pa- 

niżej lat 18 (vor 1200 m), (bieg punktowany). 

„ 12. Czwórki młodszych (bieg punktawany). 

s 13, Czwórki półwyścigowe nowicjuszy (bieg punki.). 

1. Regaly odbywaja się zgndnie z regulaminem PZTW. 
1936 r. 

2. Długość toru 2000 m, wada wolnopłynaca. Diegi pań 
mladzicży do lat 18 -1400 m. Kajnki - 1000 i 500 m, 
Termin zgłoszeń upływa w dniu 23 sierpnia 1938 r. 
o godzinie 20 włącznie. Zgłoszenia należy składać w zupie- 
czętowanej kopercie zaopatrzanej w napis: „Zgłoszenie do 
regat“ w sekretarjacie KMKW (Klub K.T.W. Park miejski). 

4. Wpisowe w wysokości 0.50 gr na łodziach wyści- 
sowych í nótwyścikowych. Wpisowe do kajaków 0,30 gr od 
zawodnika należy wpłacić równocześnie ze zgłoszeniem, 

5. Przedbiegi odbędą się ewentualnie w sobotę dnia 27 

sierpniu 1908 r. za wyjątkiem kajaków. 

Komisja Regalowa K.MK.W. zastrzega sobic prawo 
zmiany programu. 


= 


Międzykluhowe Regaty w Kruszwicy 


dnia 31 lipca 1938 r. 


— © W 


Chiad: 


Czwórki pólw. mlodsz. 
Dwójki padw. półw 
Czwórki elimin. 

Dwójki podw. elimin. 
Czwórki nowicjuszy 

Dwójki elimin, nie 
Czwórki półw. nawie. , - 
Ósemki nowicjuszy 
Czwórki bez ster. elimin 
Czwórki mladszych 

Jedynki nawiejuszy 
Czwórki wagi lekkiej 
leek. Ź 0 T. 
Czwórki półw. a 8 
iem KE 50 ao Gas aa 30 | = 


BEL] 


41 32 | 28 27.5 


Ra zem 
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Kronika wioślarska 


Na wioślarskie mistrzostwa Europy 
Na mistrzostwa wioślarskie Europy, które się odbędą 
m Mediolanie dn. 4 września r b. Polski Związck Towa 
rzystw Wioślarskich wyznaczył dwie załogi, a mianowicii 
lwójkę ze sternikiem pozuańskicko w zkładzie Kurył 
łuwież i Manilius, sternik Bącler oraz jedynkę krakowskie- 
ga AZS z Vercyem. 


Roztrzaskanie łodzi 
Podczas fransportu łudzi ilu AZS, która zusiala spra- 
wadzona z Berlina za sumę 3.500 zł. na trasie Poznań-Sty- 
szew mrzaskany zoniał przód łodzi wskutek nieostrożnaści 
Mušby kolejowej. Wobec (ego AZS. jechał na łodzi poży- 
©nnej ad niemieckiego klubu Germania z Gdańska. 


Nowa przystoń w Warszawie 

W najhliższym czasie zyska Warszawa nową przystań 
wintlarskę dla rohorników im. dr Jerzego Michałowicza 
rzysteń luduje H, K, S. Skra z funduszów uzyskanych 
Urzędu Wy 
lin Fizycznegu | Prrysposoblenia Wojskowego. W blu- 
= sezonie ukończone zostaną budynki gospodarskie: 
hangar, warsztaty, pomaziy—a w roku przyszłym zhkuiowa- 
ny zostanie damek klubowy sekcji widnej RKS Skry. 


Warszawski Miądzyklubowy Komitet Wioślarski 


Program wstępny 
Jesiennyeh Regat Międzyklubowych w Warszawie 


Niedziela, di września 1937 r 


dz, 14110. ńsemki wmładszych 

Godz. 1435. Jedynki 

1 3, Godz. 14.30. Czwórki półwyźcigowe mowiejuszy 
= 4 Godz. 1445. Dwóski bez sternika 

S. Godz, 1500 Jedynki nowicjuszy 

6. mm 15,15 Czwórki półwyścigawe, dla Kloháw, 

które w 1937 r, nle figurowaw «4: 
beli PZTW. 
« 7. Godz. 1830. Czwórki 
= Š lodz. 1545, Gzuórki młodszych 
Dwójki podwójne 
Czwórki nuwieluszy 
Czwórki paólwyścigowe die «= 
Ay szkolnej 
<zwórki nólwyñejgowe pań 
i Czwórki wagi Tekkiej 
m M. Gudz. 1915. Czwórki „seniurów= Rieg idla wio- 
Klarzy, którzy ukuńczyli 35 lat życia 
“u 16. Godz. 17.30 Ósemki nowiejoszy 
n 10, Godz. 17.46 Czwórki nań 
x 19 Godr. IROA Jedynki mładszych 
« 08. Godz. 1815. ósemki 
Vwagu: Vrzedbiegl rozpoczynają się w sobolę dn. 17-40 
wrześniu o gadz, 15.00. 

1. Negaty odhywają się zgodnie r regulaminem rega- 
towym PZTW. ze zmianami wywałanymi przez warunki 
ralejscowe, 

2. [rzyjmowanie imiennych zgłoszeń mad i jogi na 
uslsionych przez PZYW schematach. kańczy się w powie- 
działek dnia 12 września r. T, o godz. 20.6j. Zgłoszenia na- 
leży przesyłać pod adre=m „Warszewski Międzykiubowy 
Komitet Wiuślerski. Warszawa, u! Włoślarska 4 (KL W. 
Wisla i Nównocześnie ze zgłoszeniem noleży wnieżć na 
r-k p. E. Rernatowicza do P. K. O. Nr 8689 wpłsowe w wy- 
sukošel zł j, pił mahy w każdym biezu. Zglnszenia nie 
apłacone uwzględniane nie będę. 

3. Gospodara rogat Kl. Wlnćlarski „Wisla 


SENOIR T 


APO DD N. Y 227 


Tabelo punktacyjna P.Z.T. W. 
uwzylędnia rczuty: 1) aiwercia 29 maja w Bydgoszczy, 22 
otwarcia w Grudziądzu, 3) otwarcia w Poznaniu. 4) otwar: 
gia w Włocławku, 5) 5 czerwca regały otwarcia w Płocku. 
6: 12 częrwca międzykiuhowe w Warszawie, 7) 19 czerwca 
eliminacyjne w Bydgoszczy (czwórki), 8) 18 czerwca miç 
dzynarodowe we Frankfurcie n. Odrą, 9) 25 czerwca w Her 
luie mecz Polske -Nśemcy. 10) 3 lipra międzyklulowe w 
Kaliszu, 11) 3 lipca międzykłubowe w Gdańsku, 12) 3 lipen 
hieg u puchar Bałtyku w Lubece, 13) 10 lipea micdeyna- 
rodowe w Hydgoszczy, 14) 17 lipca międzyklubowe w Wio- 
cławku, 15) 17 lipca ioiędzynarodowe w Gdańsku, 16) 31 


lipca eliminacyjne w Kruszwicy, 17) 7 sierpnia niiędzyklu- 


bowe w Płocka. 18) mecz Węgry Pulska i regaty związku 
we w Poznaniu 


Miejsco- 


wodć i 
1 Kolejowy Klub Wi: ślepski Bydgoszcz | 368.5 
2] Akaa nicki Zw. Spurtow v Poznań 842.5 
8|  Graudenzer Ruder Verein Grudziądz | 2185 
4| Ruder Club „Fzichiol” „ | Bydgoszcz | 180,5 
5| Warszawskie Tow. Wiot Warszaw z | 177 
a| Bydgoskie Tow. Wioślarskie | Bydzoszez | 161 
7 Akademick: Zw. 5portowy Warszawa | 101 
8 Grudz. Tow. Wiośl. „Wisla” Grudziądz | 128.5 
g| Policyjny Klub Sportowy Bvdzoszcz | 125 
10| Towarzystwa Wioćlarskia. , | Plock 1125 
m] Towarzystwo Wioślarskie, , | Wioclawek| 102 
12 Akademicki Zw. Sportowy . | Kraków 47 
1a] Klub Wioślarski „Rejów* Skarżysko | 42 
14 Kaliskie Tow. Wioślarskie Kal 41 
15 Wojsk. K}, Sport. „Prasna* . Kalisz 20 
16] Kujawski Klub Wioślarski Włocławek| 27, 
17| Pozn low. Wiośl. „Tryton* | Paznań 2 
"w bm W . Gdańsk 
m K.S. KPW. „I'omorzanin* Toruń 22 
20| Wojsk. Klub Sport. Grodna. | Grodna 21.5 
| Wojskowy Klub Sportowy Poznań 20 
22| Policyjny Klub Sportowy . | Kalisz 185 
28 Oficerski Yacht Klub Wa'szawa| 16 
24 Pos. Ruder Verein „Germania* | Poznań 18 
25 Pozn. Tow Wiaśl. Polonia Poznań 15.5 
mi| Klub Sportowy Z U.A. W Warszawa | 18 
%| Kiub Wioślerski „Wislia” Warszawa | 13 
28 Wojskowy Vacht Kluh Wioclawek| 7 
29 Ruiler Verein Thorn Toruń 7 
30] Klub Wioślarski z r. Poznań 8.5 
LL Klub Wioślarski „Gry Bydgoszcz 5 
s2} Wojsk. Klub Sport Wilna a 
aaf Klub Wioślarski „Goplo“ , . | Kruszwica | 8 
s4} Klub Wiośjarsk; « | Toruń 1 
$] Kiub Sportowy Syrena Warszawa 1 
Ba] Pocztowa P.W. Warszawa| 1 
m| Wojskowy ht Klub . Bydkoszcz| 1 
38 Kiuh Wioslarski z 1930 r. 1 


- Se ORT 
PHOGRAM WSTĘPNY 


Hegwt Micdzyklobowyeh w Toruniu w dn. 4 września 1838 r 


Bieg 1. Godz. 15.00. Czwórki wagi iekklej 
" » 15,15. Jedynki nowicjuszy 
15.30. Czwórki nowiejuszy 
15,46. Czwórki półwyściguwe młodzieży 


lda Ist 18 


1 5. w 16.00. Dwójki pedwójne 

w 8 16.15. Czwórki. 
Io „ 10.30. Cęwórki półwyścigowe (dostępne 
dla Kłuków í sekey} wajskowych! 


w B „ 1646. Jedynki 

< 8 w 1700, Czwórki połwyścigowe. Bieg dastęp: 
ny dla Towarzystw które w r. 1937 
były poniżej 30 miejsex w tabeli 
punktacyjnej P.ZT.W. 1 dla Towa- 
sme $ tabeli nie wymienionych. 

a Jk 1715. Dwójki podwójne półwyścigawe. 

BNP 17.30. Czwórki półwyścigowe (dla wiośle- 
rzy którzy do 31.X14.1937 r. nle wy- 
grali biegu 

w 38 18.00. — 


Regaty odbywają siç zgadnie z regulaminem PZTW. 
Długość toru 2000 m. Dla biegu 4-g0—1200 m. Woda stoja- 
ca. 4 tory. Termia zgłoszeń upływa dnia 29 sierp r. k 
Zgłoszenia nałeży przesyłać pod adresem: Klub Sportowy 
Kolejowego Przysposahienia Wojskowego  „Pomorzanio* 
w Toruniu. Dyrekcja kolejowa. Wpisowe w wysokości 3 zł 
ad każdego zawadnika w hlegach 1, 2, 3. 6, 8, 12 í 13 arsz 
2 zì w pozasłalych biegach, należy przesłać przed torminem 
składania zgłoszeń pod wjw adresem. Posiedzenie delega- 
tów odbedzie się w dniu regat o gadz. § w świetlicy K.P.W. 
naprzeciw dworca Toruń-Miagio Komisja Sportowa zasirze- 
ga sobie zmiany programu. 


Międzyklubowe regaty wioślarskie w Płocka 
doja 7 sierpnia 1938 r. 


Wiodlarskia 


Jedynki now 
4-ki półw. miod. . 
4-ki półw 

4-ki młodszych 
+i półw, 
Dwójki bez ster. . 


ADRES REDAKCJI I ADMINISTRACJI, WARSZAWA, BR. PIERACKIEGO 15 — TEL. 670-56. 
Prenumerata „Sportu Wodnego” wynosi rocznie Zł 18.—, półrocznie 71. 9. 
Rękopisów nie zamówionych nie zwraca ię. Ogłoszenia i prenumerata zagr. 50% drożej. 
Konto w P. K. O. Nr. 22036 — właściciel Maria Majcherowa 
Wydawca „WAW” Warszawska Agencja Wydawnicza $-ka z e. odp. 


Druk. Wacław Za. 


wODNY 


Ceny ogłuszeń: 1 strona zł. 300, 1/, stropy zł. 155, tg str. 80, 1e strony zł. 40. Za wiersz milimetrowy 
lub jego miejsce przez szerokość I szpalty 70 groszy, w tekście o 504 drożej. 
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Krakowski Międzykiubowy Komitet Wioślarski 


PROGRAM 
Głównych regat międzykłutowych w Krakowie 


w dn. 25 września 1038 r. 


1. Ósemki młodszych. 

2. Czwórki półwyścigowe nowicjuszy. 

3. Jedynki młodszych. 

4. Czwórki młodszych. 

w 5. Dwójki podwójne. 

6. Czwórki, bieg główny m. Krakowa. 

1. Czwórki półwyścigowe pań. 

8. Jedynki nań. 

w 8. Dwójki. 

w 10. Czwórki półwyłcigowe nowicjuszy. 
s 13. Jedynki, bieg główny m. Krakowa, 
s 12. Czwórki paó. 

n 13. Ósemki. 

Ew. przedbiegi odbęde się w sobotę dn, 24 wrześniw, 
w28). w niedzielę dn. 25 września w godzinach porannych. 

1) W myśl pisma Zarządu PZTW kp. 400/34 regaty Je- 
slenne w Krakowie zoslały uznane za regaty główne Ki 
kowa i jaka takie dostępne sa dlie wszystkich osad. a 
więc i Lych, które startowały Í zwyciężały na regatach głów- 
nego sezonu oraz w Mistrzostwach Polski. 

2) Termin zgłoszeń upływa z dn. 19 września. Zgłosze- 
nia należy przesyłać pod adresem: Wł. Długoszówski, Kra- 
ków, ul. Wenecja 13. Wpisowe w wysokości 3 zł ad zawod- 
nika w blegach bez ngraniczeń a 2 zł w pozostalych blegach. 
nalcży wpłacać równocześnie ze zgłoszeniem. 

3) Biegi odbywają się na ładziach włesnych. Kluby 
reflekiujące na wypożyczenie łodzi winny zwrócić się 
wprost do miejscowych klubów, Biegi ósemek 1 1 13 odby- 
waja się na łodziach OWSK (klepkowych-wyścigowych), 
które sa du dyspozycji startujących w tych biegach usad 
dn. 23 wrzeknia, 

4) Tor we wszystkich biegach długości 1200 m ne 
wodzie biczęcej 

5) Kluby reflektujące na kwalery grupówe proszóne są 
o wcześniejsze podanie osób, dle których iezcha zarezęr: 
wować kwatery. 

6) Osady wyjcźdźaiące na regoty ntrzymuję zułżkę ka- 
lejową za pożredniciwem sokrotariatu PZTW, do którega 
należy się w tej sprawie zwrócić bezpośrednio. 

1) Komitet zastrzega sobie prawo zmiany programu. 


CZAS OPŁACIĆ PRENUMERATĘ za 


„SPORT WODNY” 


POCZTOWE KONTO ROZRACHUNKOWE Nr 346 


Redaklorka MARIA MAJCHEROWA 


jczknwaki. Chłodna 37. rel. 669-46 


